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Dorobek katolicki 
w Polsce.

W  czasach,  k tóre  tyle nasuwają  trosk 
i budzą niezadowolenia,  będzie rzeczą 
pod każ dym  .względem korzystną  zapo­
znanie się z dorobkiem Polski  odrodzo­
nej. Pomimo wszystko  co można powie­
dzieć ujemnego o naszem życiu, pomimo 
niezbędnego k ry tycyzmu,  pomimo wzmo 
żenią akcji wolnomyśl ic ie lstwa i bezboż­
nictwa. czy sekciars twa,  można to śmia­
ło s twierdzić ,  że na polu życia religijne­
go I kościelnego Polska w okresie czter­
nastu lat niepodległości dokonała niema­
łego  postępu, w niektórych dziedzinach 
w ręcz zdumiewającego.

Co p rz edew szys tk ie m uderza  w oczy. 
to a tmosfera  katolicka naszego życia,  
która przejawia  się raz  po raz ze zdu­
miew ającą  potęgą czy w postaci  tego 
miljona pielgrzymów,  którzy odwiedzili  
ostatniej  jesieni Częs tochowę,  czy w o- 
w y c h  mil.onach podpisów na protes tach 
przeciw' os ławionemu projektowi  p raw a  
małżeńskiego.  Tego ducha katolickiego 
niewątpliwie budzą i podtrzymują  bisku­
pi i_ duszpas terze ,  ich głos. jak np. głos 
J. Cm. ks. ka rdynała  Hlonda o państwie 
chrześci jańskiem,  w ywołuje  głębokie 
wrażenie  nietylko w kraju, ale i zagrani - 
są, spotykając się z przychy lnem p rz y­
jęciem wszystkich  ugrupowań i całej  p ra ­
sy,  niezależnie od kierunku politycznego. 
Świadczy  to wymownie ,  że Kościół w 
Polsce  odgrywka rolę czynnika nadrzęd­
nego, s t róża  sumień, k tórego powadze 
poddają się wszy scy .  Dalsze wzmocnie­
nie tej powagi  niewątpliwie przyczyni  się 
do pomyślnego zała twienia pos tulatów 
katolickich w sprawie  małżeństwa,  p ra ­
w a  karnego,  konstytucj i,  w ycho wan ia  
młodzieży i t. d.

J a k  już powiedziel iśmy,  życie religij­
ne w kra.u bije silnem tętnem.  Świadczą  
o tern przepełnione kościoły,  k tórych 
wciąż  jest za mało dla pomieszczenia 
wszystkich  wiernych,  jakkolwiek w o- 
kresie powojennych lat 14-tu wybudo- 
wauo u nas około 1000 św iątyń katolic­
kich, nie licząc kaplic. Już sama ta licz­
ba  w y s ta r czy ła b y  jako świade ctwo  wiel­
kiej żywotności  religijnej naszego naro­
du. Lecz duch katolicki naszego społe­
cz eńs tw a  manuestuje  się też głębiej w 
życiu wewnęt rznem,  w działalności o r ­
ganizacyjnej  katolików.

Obok rozwoju organizacji  czys to  ko­
ścielnej w postaci  nowych diecezyj  i pa- 
rafij (dość powiedzieć,  że taka  diecezja 
k resowa,  jak np. łucka,  s tw orz y ła  w o- 
statnich latach 71 nowych  parafij, któ­
rych ważnej  roli na polskich kresach t ru ­
dno nie docenić) — pows ta ła  lub rozwi­
nęła się potężna organizacja czynników 
świeckich.

Na czoło w y s u w a  się tu ze względu 
na sw e  znaczenie Akcja katolicka. Roz­
siane po całej  Polsce  jej placówki  są to 
n iewątpliwie ośrodki  pogłębienia życia 
religijno - moralnego wśród szerszych 
wars tw7 społecznych,  pods tawy doniosłej 
mis.i „ka tol icyzowania  katol ików",  jak 
to nazwał  JE. ks. biskup Adamski .  Tak 
samo i w życiu zakonnem widzimy dal­
szy rozwój .  Zakony  i zgromadzenia 
usunięte lub ograniczone przez zabor­
ców , dziś w wolnej Polsce  p ro w a d zą
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Zaczynaja rozumieć bezcelowość rewizji 
granicy polsko-niemieckiej.

Essen. „Dortmunder  Generalanzeiger '  
zamieszcza  a r ty ku ł  wstępny p. t. „Der 
Korridor",  w którym na wstępie  zazna ­
cza, że wątpl iwe jdst, czy byłoby w s k a ­
zane,  aby Niemcy właśnie  teraz w y s u ­
wa ły  zagadnienie „koryta rza" ,  nie nale­
ży bowiem zapominać,  że obecnie Niem­
cy są w t rakcie rokowań o równo up ra ­
wnienie.  Nie ulega wątpl iwości ,  że roko­

wania te wobec wysunię tych now ych 
żądań niemieckich, ulegną komplikacjom 
i będą ut rudnione.  Jes t  rzeczą pewną,  że 
inne pańs twa  uznają Niemcy za mąeicie- 
la pokoju europejskiego, k tóry  nigdy nie­
ma dosyć i w y s u w a  coraz to nowe  żą ­
dania,  zaś  Niemcy zdane są  na  sympat je 
międzynarodowe.  Nad problemem „ko 
ry tar za"  —  oświadcza  dalej dziennik.

Papen i Hitler kopią dołki pod Schleicherem.
Berlin. Zbliżona do kanclerza Schlei­

chera „Tagl iche Rundschau"  odsłania za ­
kulisowe tajniki rozmów,  prowadzonych 
między Pap enem a Hi tlerem w Kolonji. 
Konferencję tę zorganizowa ły  dwie  gru­
py pr zem ys ło w có w  nadreńskich,  z któ­
rych jedna znana pod nazw ą  bloku Hu- 
genberga  popiera Papena .  druga zaś  z 
l h y s s e n e m  i Ottonem Wolłfem na czele 
subwenc jonowała  ruch hit lerowski.  Obłe 
grupy niezadowolone z polityki Schlei- 
chera proponują akcję za wznowieniem  
rozszerzonej formy frontu harzburskie- 
go. Blok ten. do którego m. in. wejść 
miałyby Stahlhelm i Kiefhauserbund, dał ­
by po ds tawę dla przyszłego gabinetu 
Hitler — Papen.

Uzupełniając pow yższ e  informacje 
„Wel t  am Abend" donosi, że na konfe 
rencji w  Kolonji zupełnie konkretnie o- 
mawiano sp ra w ę  powołania gabinetu z 
Hi tlerem jako kanclerza i Papenem jako 
minist rem sp ra w  zagranicznych na czele.  
Miejsce gen. Schleichera jako ministra 
Reichswehry miałby — według  tych kom 
binacyj  — zająć gen. Stulpnagel.  Wie! 
kie poruszenie w kołach pol itycznych 
w y w o ła ła  wiadomość,  że z początkiem 
przyszłego tygodnia Papen  przybędzie  
do Berlina celem poinformowania Schlei­
chera o swoich rozmowach z Hitlerem.

„Tempo" dowiaduje się, iż w  zw ią z­
ku z tą wizytą  Hitler przyję ty zostanie 
na audjencji u Schleichera.

Ta‘emn!ra poselstwa af fańskiego w Mask wre.
Ryga. Pose ls two  afgańskie w  Mo- 

[skwie  było  n iedawno terenem t ragicz­
nego zajścia,  k tóre było  skrzętnie u k ry ­
wane  przez  w ład z e  sowieckie.  Od p e ­
wnego czasu w  Moskwie  zauważono,  
że ch a rg e  d'affaires Afganistanu u t r zy ­
muje bliższe stosunki z młodą i piękną 
baletnicą opery  moskiewskiej ,  która na­
w e t  za mieszk iwała  u dyplomaty  afgań- 
skiego.  P ew n e j  nocy dyplomata  afgań- 
ski obudzony zos tał  szmerami ,  pocho- 
dzącemi  z jego gabinetu s łużbowego.  
Zas tał  on tancerkę,  która,  jak się oka­
zało, była agen tką  G. P.  U. w chwili,  
kiedy wyc ią ga ła  z b iurka wa żne  doku­
menty  polityczne.  Dyplomata  na miej­
scu zastrzel ił  swoją  kochankę,  a na­
s tępnego dnia kazał pochować w og ró d­

ku poselstwa.  Zniknięcie agentki  G. P. 
U. zauważono i w ład ze  sowieckie  z w r ó ­
ciły się o wyjaśnienia do dyplomaty  af- 
gańskiego.  P rz y z n a ł  się on do zam or­
dowan ia  tancerki,  jednakowoż oświad ­
czył,  że postąpił wed ług  p ra w a  z w y ­
czajowego Afganistanu,  które nakazuje 
ukaranie podstępnej  kobiety w razie z ła­
pania na gorącym uczynku.  Dyploma­
ta poza  tern zaznaczył ,  że fakt zabój­
s tw a  miał miejsce na terenie poselstwa 
Afganistanu, a więc na terytor jum tego 
państwa.  Ciek awe jest, że władze  so­
wieckie,  po rozważeniu całej sp rawy,  
nie wyciągnę ły  żadnej  konsekwencj i i 
nie zażądały  odwołania dyplomaty,  po­
nieważ obawiały  się rozgłosu całej afe-

musi się dysku tować ,  lecz z  gruntu fał­
szy w e  jest ośw iadczenie rządu niem iec­
kiego, że Niemcy nigdy nie uznały „ko­
rytarza". Uznały go, podpisując traktat 
wersalski i pakt Keiloga.

Stan,  jaki istnieje dzisiaj, jest niezno­
śny  i Niemcy za wsze będą d ąży ły  do 
zmiany,  z drugiej  jednak s t rony  istnieje 
i Polska,  a ludność „k o r y ta rza "  jest  w  
przeważającej  części  polska. Poza tem  
„kor yta rz "  umożl iwia Polsce dostęp do 
morza,  wobec czego nie wy da je  się, by 
Polska  dobrowolnie z niego zrezygno ­
wała.

Następnie dziennik omawia  różne 
projekty,  dotyczące  rozwiązania  proble­
mu Pomorza  i dochodzi do wniosku,  że 
żaden z nich kwestj i  nie rozwiązuje.  
Niemcy stoją dziś przed zagadnieniem,  
czy mają prowadzić  wojnę z Polską ,  ab y  
odzyskać  „korytarz" .  Wielu Niemców 
jest za tą wojną,  zapominając na jakie 
ryzyko się narażają.  Wojna o „kory­
tarz" nie byłaby wojną z Polską, lecz  
rów nocześnie oznaczałaby wojnę z 
Francją, jak rów nież stałaby się zarze­
wiem nowej wojny św iatow ej. R ozw ią­
zanie problemu polsko-niem ieckiego pi­
smo widzi jedynie w zawarciu paktu o 
nieagresji m iędzy Polską i Niemcami.

rv.

Awantury hitierowsko-kom unistyczne.
Berlin. Onegdajszej nocy doszło w Er- 

furcie do poważnych wykroczeń politycz­
nych, wywołanych zatargiem między ko­
munistami i hitlerowcami. Policja inter­

weniowała, rozpraszając demonstrantów 
zapomoca pałek gumowych. Jeden hitlero­
wiec jest ciężko ranny. Podobne starcia 
miały miejsce w Hamburgu, gdzie doszło 
do wymiany strzałów. Demonstranci ko­
munistyczni zablokowali w Akwizgranie hi­
tlerowski „dom brunatny", wybijając szyby 
kamieniami. Wywiązały się bójki, które 
trwały przez cały dzień. Sa ranni.

Wilki pożarły nauczycielkę.
Marsylia. Z Lizbony donoszą, że w gó­

rach Sierra d’Estrela ukazały się wilk', wy­
rządzając wielkie szkody wśród bydła. W. 
pobliżu Valpacos wilki pożarły pewna nau­
czycielkę. która szła przez las do sąsiedniej 
wioski.

szkoły,  ochronki,  szpitale i t. p. Niektóre 
zakony,  przeniesione na nasze ziemie już 
w wieku XX., mają dziś po kilkudziesię­
ciu ojców,  paruset  braci i nowicjuszów 
a w sw y ch  zakładach, wy chow ują  setki 
młodzieży.  Żniwo z tego błogosławio­
nego posiewu będziemy zbierali za nie­
długie lata, kiedy dojdzie do głosu młode 
pokolenie.

egzem-

W ażnym czynnikiem wzmocnienia 
i pogłębienia katolickiej opinji kraju jest 
prasa katolicka, za równo  dla wars tw 
inteligencji jak i ludu. Około stu organów 
wszelkiego rodzaju o nakładzie przeszło 
1.500.000 egz. to już jest  siła. z-którą na­
leży poważnie się liczyć. Trzeb a przy- 

’tem zaznaczyć,  że większość tych pism 
powsta ła  już po wojnie (zwłaszcza  ty- 

jgodniki diecezjalne) i w nowych  w a ru n ­
kach osiągnęła swó j  zdumiewający roz­
kwit.  Dla przykładu należy tu wspom­
nieć c „Rycerzu Niepokalanej", który

ostatnio bije zgórą  600 tysięcy 
plarzy.

Odrodzenie życ ia  katolickiego szcze­
gólnie uwidacznia się wśród młodzieży,  
zarówno  ludowej jak ak a d e m ;ckiej —  
Liczba 225.000 członków S tow arzys zeń 
Młodzieży Polskiej  jest wymów nem 
świadectwem,  że nie zmarnow ano  u nas 
czasu na tem polu. W śród  młodzieży 
wyższych  uczelni zw raca  uwagę z w r j t  
ku życiu religijnemu. Tysiące  akademi­
ków, odby wających  rekolekcje i p rz y ­
s tępujących do Komunji św „  wym ow nie  
wskazuje na to, że młoda polska inteli­
gencja znalazła ostoję w Kościele i że z 
katol icyzmu uczyniła sz tandar  swego 
życia  i czynu.  Zainteresowanie  się nau­
kowe katol icyzmem,  ruch l iturgiczny, 
akcja^ c h a ry t a ty w n a  i społeczna św iad ­
czy, że młodzież ta będzie przedstawiać  
typ katolicki pogłębiony, zdolny do 
przejawiania s w y c h  zasad iv codzien-

nem życiu społecznem i pol itycznem.  
Na polu społecznem m am y  też moż­
ność s twierdzenia  ko rzys tnych  prz e­
mian. Jeśli chodzi o s t ronę  czysto  ze ­
wnętrzną ,  to należy zwrócić  uw agę na 
budowę  „domów katolickich", k tórych 
w tej chwili jest  już paręset .  Znajdą tam 
schronienie wszys tk ie  instytucje kato­
lickie, a więc Akcja katolicka, akcja ch a ­
ry ta tywna .  związki  młodzieży,  robotni ­
ków. kółka rolnicze itp. W  ten sposób 
s tw arza  się atmosfera współżycia  spo­
łecznego polskiej ludności katolickiej 
oraz przygotowuje  się grunt pod odro­
dzenie katolickie Polski,  nad czem gor-  

wie pracuje zwłaszcza  Episkopat  pol­
ski przy pomocy duchowieństwa i świec  
kich katolików.

P rze d s ta w io n y  pow yżej  obraz w  
bardzo pobieżnym skrócie niech doda 
otuchy działaczom katolickim, a ożywi  
bezczynnych.



Walka o szkielet spalonego okrętu.
P ary ż .  Podcza s  holowania spalonego 

okrętu „Atlant ique“ nastąpi ły dwukrotne  
zajścia między kapitanami  holowni­
ków holenderskiego i niemieckiego z je­
dnej s t ro ny  a  kapi tanem „At!antique“ 
Schoofs 'em z drugiej.  P ie rw szym,  k tóry  
wszed ł  na kadłub zniszczonego „Atlanti- 
que‘\  by ł  francuski  kapitan Pichard.  Sto­
sownie do morskiego kodeksu p ra wnego 
kadłub ma należeć do tego. czyje  intere­
sy  reprezentuje p ierwszy  wstępu jący na 
opuszczony okręt.  Kpt. P ichard  zawies ił  
w  nocy z czwar tku na piątek flagę f ran­
cuską na , .Atlantique“ , poczem holowniki 
f rancuskie „Minotar*4 i „Abeille** przerzu­
c i ły linę przez kadłub spalonego okrętu, 
a  następnie kpt. P ichard wyskoczy ł  do 
jednego z holowników francuskich.

O godz.  6 nad ranem holownik holen­
derski  zdołał  również przerzucić linę s ta­
lową przez  kadłub zniszczonego okrętu,  
na k tó ry  weszło trzech ludzi jego załogi- 
Nagle lina stalowa,  zarzucona przez  ho­
lownik francuski ,.Abeille“ , została z e r ­
w a n a  przez pewien m a n e w r  holownika 
holenderskiego.  Wreszc ie  zkolei holow- 
nik niemiecki „Simson*1 zarzucił  na tył 
kadłuba linę. Kapitan Schoofs.  k tóry 
przyby ł  na miejsce, zażądał  ka teg o rycz ­
nie od Niemców zerwania  ich liny. czemu 
jednak kapi tan niemieckiego holownika 
s t anowczo  się sprzeciwi ł.  Kpt. Schoofs 
polecił minowcowi  francuskiemu „Pol- 
lux“ przeciąć  tę linę. a następnie holow­
nik „Abeille** doprowadzi ł  kadłub okrętu 
do portu w Cherbourgu.

P a ry ż .  Onegdaj  wieczorem kadłub 
zniszczonego statku,  k tó ry  pozos tawał  w 
odległości 500 m e t ró w  od przys tani ,  zo­
s tał  sp rowadzony  do portu w Cherbour-  
ąu. gdyż obawiano się ze rwania  przez 
burzę lin, na k tórych kadłub by ł  uwiąz a­
ny. i rzucenia go na pełne morze .  P rzez  
ca ły  dzień p racowano nad ugaszeniem 
ognia, gdyż obawiano się. iż pożar  dot rze 
do mag az ynów  zapasów mazutu.  co spo­
wo dow ałoby  silną eksplozję.  Niebezpie­
czeńs two  to jest już zażegnane.  Na po­
kładzie s tatku znaleziono zwłoki 5 osób. 
które udało się rozpoznać.  Reszta ofiar, 
k tórych liczba wynosi 19 osób. znajduje 
się w popiołach i prawdopodobnie  została 
całkowicie spalona.

Polski protest w Londynie poruszył całą opluję Anglji.
Londyn, P r o t e s t  Polski przeciwko

programowi radjo brytyjskiego spotkał  
się z powsze chnem uznaniem za równo  
spo łeczeńs twa,  jak i prasy Wielkiej  B r y ­
tanii. Aczkolwiek n i e m o żn a  było oskar ­
żać  w  czambuł  spo łecz eństwa  i prasy,  
źe by ły  Polsce  n ieprzychylne,  to jednak 
sze reg  oznak w s k a z y w a ł o  w  ostatnich 
czasach na to, że angielska opinja publi­
czna znajduje się pod si lnym naporcm 
wrogiej  Polsce pronagandv.  Jeżeli więc 
obecnie na protes t Polski społeczeństwo 
i prasa  W.  Brytanj i  za re a g o w a ły  z rz ad ­
ką  i po części n iespodziewana jednolito­
śc ią  d o  st ronie Polski,  to dowodzi,  że 
p ro tes t  nasz trafił na w łaśc iw y  grunt  i 
p rz em ów i ł  do poczucia sprawiedl iwości
i przyzwoi tości ,  jakie wybitn ie  cechują 
Angl ików.  Opinia publiczna Anglji odru­
chow o stanęła w  obronie słuszne! spra­
w y  i nie ustaje w  piętnowaniu radja bry­
tyjskiego, P r a s a  daje tego sze reg do­
wod ów ,

„M anchester Guardian* ogłasza list 
otw arty sw eg o  stałego w spółpracow ni­
ka, znanego profesora prawa m iędzyna­
rodow ego w  Oxfordzie I w ybitnego dzia­
łacza uhji tow arzystw  Llei Narodów. 
Zimmerna, który podkreślił, że protestu 
polskiego należało sle wobec komentarza 
radiow ego spodziew ać. Prof. Zimmern 
stw ierdza, że, słuchając tych komenta­
rzy, nie chciało sle wprost w ierzyć u- 
szom I trzeba się było zastanow ić, czy  
s ą  one w ypow iedziane przez nieodpo­
w iedzialnego amatora, czy  też przez ko­
goś, kto rozm yślnie wprowadza rozdraż­
nienie. Fak t  ten jest j a s k ra w y m  dow o­
dem.  ile szkody można wyrz ądz ić  w  c i ą ­
gu jednej chwili  przez  fa łszywe  w y z y ­
skanie pew nego  monopolu. P.  Zimmern 
spodz iew a się, że społeczeństwo angiel ­
skie zos tanie zapewnione,  że ktokolwiek

byłby odpow iedzialny za ten typow y  
przykład złych  obyczajów , będzie odsu­
nięty od okazji wyrządzania szkód na
przyszłość.

„Tim es4* zam ieszcza innv Ust, w któ­
rym autor stw ierdza, że komentarze, do­
tyczące Polski i niektórych innych kra­
jów, były obraźliwe i nie na czasie, oraz.  
że s t anowiły  wykroczenie  poza lokalny 
autoryte t  radja brytyjskiego,  tembar-  
dziej, źe bvłv wyg łoszon e przez anoni­
mowego  wspó łpracownika  radja,  a me 
przez osobę wiadomą,  ponoszącą osobi­
stą odpowiedzia lność za w y rażo n e  po- 

, glądy.
„Dai ly Herald* s twierdza ,  że w  ko- 

! łach par lam entarnych zamierzone jest 
j podniesienie tej sp r a w y  w Izbie (imin i 

zażądanie  ścisłej kontroli nad radjem. 
Minister Pocz ty  kfórv bezpośrednio spra 
wuje kontrole,  pr zep ro w a dza  obecnie 
s tosowne  ś ledztwo.

„Morning Post*4 ośw iadcza, że rząd 
brytyjski w ziął sobie protest Polski po­
ważnie do serca i że w kołach rządo­
w ych  przyznają, iż wtrącanie się  radja 
do polityki za"ranicznel może narazić 
na szw ank stosunki W. Brytanji z innemi 
krajami.

Tygodnik  „W eekend  R ev iew 44 p r z y ­
znaje,  że komen tar ze  radja były  bez­

myślne i nieopat rzne,  a protest  wobec o-
ficjalnego charakteru  tei instytucji  nieu­
nikniony i uzasadniony. Tygodnik  k r y ­
tykuje obecną s t rukturę  organizacyjną  
radja brytyjskiego.

„Evening News* zapow iada u tw o ­
rzenie w izbie Umin specjalnej komisji, 
celem rozpat rzenia reformy radja.  której  
domagać się będzie par tja k o n s e r w a ­
tywna.

Również  p rzyw ódca  opozycji  Labour  
P a r ty  Lansbur v oświad czył  prz eds ta ­
wicielowi . .Evening News44, że potęga 
propagandy  radja iest o lbrzymia  i d late­
go nie może bvć p rzekazaną jako p ra ­
wo dyskrecjonalne  kilku ludziom, oraz 
zapowiedział  wniesienie do Izbv projek­
tu reformy.  Pismo twierdzi ,  że czynniki 
rządowe  prow adza  su ro w e  ś ledz two z 
racji niefortunnego programu sy lw es t ro ­
wego Wreszcie  należy p rzytoczyć fakt. 
że ambasador Skirniunt otrzymuje od ca­
łego szeregu osób z pośród społeczeń­
stw a angielskiego listy, w  których od­
ruchowo wyrażana jest sympatja I po­
parcie dla protestu polskiego a nawet 
podkreślana jest korzyść. Jaką z protetsu 
polskiego w yniosą słuchacze radia bry­
tyjskiego, o ile nie będą zmuszeni  w  przy 
szłoścl wys łuch iwać nienawis tnych ko­
mentarzy.  iak ow y  w noc sy lw es t row ą .

T E L E G R A M Y .

Włochy zasilaią w broń Węgry.
Wiedeń. „Arbeiter Ztg.“ stwierdza. że 

Drzez terytorium Austrii wysyłane są obe­
cnie znaczne transoortv broni z Włoch do 
Węgier. W ostatnich dniach nadeszło z 
Włoch drzez Vlllach do Hirtenberstu pod 
adresem tamteiszei fabryki nabojów 40 wa­
gonów. zadeklarowanych lako towar żela 
znv a zawieraiacvch broń palna i karabiny 
maszynowe. Zawartość tych wagonów ma

być przeładowana w Hirtenbergu i wysła- 
,na automobilami do Wegier. Kilka i  tych 
'automobilów przejechało już przez granice 
węgierska. Transport powyższy według 
dziennika jest Już drugim z rzędu, pierwszy 
odszedł w nocy z 30 na 31 grudnia uh. r. 
i składał sic z 10 wagonów. „Arbeiter-Ztg.“ 
sadzi, że włoskie transporty broni do Wę­
gier naruszała neutralność Austrii.

Ojciec św . przyjął na posłuchaniu 
uczonego żydow skiego.

W arszaw a. Ojciec święt y  przyją ł  
na audjcncji znanego pisarza żydow sk ie­
go Salva to re  Alfala, k tó ry  ofiarował  
Ojcu św.  egzemplarz  sw eg o  os tatniego 
dzieła o św.  Franciszku.

230 włam ań do kościołów .
W  toku ś ledztwa,  pr owadzonego  

przez  prokuratu rę  w Glacu. w sprawie  
za t rzyman ego  pod zarzutem w łamań  do 
kościołów,  Karola Butnickiego.  wysz ło  
tia jaw,  iż dokonał  on na terenie Śląska 
Opolskiego 230 włamań do kościołów i 
kas  parafialnych.  Butnicki na motocy ­
klu jeździł przez pół tora roku. mając 
zgóry  o p ra cow any  plan włamań oraz 
upat rzone miejsce. W  jednym dniu u- 
miał czasami  dokonać sześciu włamań.

Ładn y ob razek  z „pańs tw a  bojaźni 
bożej*41

Połączenie w y ższy ch  uczelni 
w e W rocławiu.

Berlin. Komisaryczny rząd pruski 
postanowił  połączyć Uniwersy te t  w r o ­
c ławski  z miejscową W y ż s z ą  Szkołą  
Techniczną. Zarządzenie  to wejść ma 
w  życie p ocz ąw szy  od 1 kwietnia rb. 
W y ż s z a  Szkoła Techniczna s tanowić 
hędzie odtąd Wydz ia ł  nauk inżynieryj ­
nych.  No wy  zakład nauko w y n az y w ać  
się będzie Un iw ersy te tem ś ląskim.  «

W ybory w  Llppe Detmołd próbą siF  
partyj niemieckich.

Essen. Dnia 15 s tycznia odbędą się 
w y b o r y  do par lamentu  w Lippe Detmold 
minia turowego pańs tew ka Rzeszy nie­
mieckiej.  W y b o r y  te budzą powszechne 
za interesowanie  z tego względu,  że mają 
być  probierzem,  cz y  liczba zwolenników 
Hitlera maleje, czy  też nie. W  do tych ­
czaso w y m  par lamencie  mieli większość 
socjaliści. Hitler ma p rz em aw iać  na 80 
wiecach.  Hi t lerowcy pościągali z s ą s ;e- 
dnich okręgów  swoje oddziały sz tu rm o­
we, które zaczefv  się tak za chow yw ać ,  
że władze  policyjne zmuszone były  o- 
głosić stan oblężenia I zabronić pocho­
d ów  I wieców pod gotem niebem.  Co­
dziennie nap ływa ją  wiadomości  o no­
wych k r w a w y c h  s tarc iach przeważn ie  
między hi t lerowcami a komunistami.

Dunikowski skazany.
Paryż. Jak  było  do przewidzenia,  

Dunikowskiego sąd skazał  na dwa lata 
wlezienia.  M o t y w y  w y ro ku  opiewają,  
Iż patent  jego wynalazku  jest b e z w ar to ­
ściowy.  ap a ra ty  i doświadczenia  wykt? 
za ty  s ze reg  absu rdów,  wobec czego Du­
nikowski  popełnił  zbrodnię oszustwa.  
Niezależnie od kary  wiezienia.  Dunikow­
ski zm uszony będzie zw rócić poszkodo­
wanym  blisko trzy miliony f ranków.

Płomyk nad trzęsawiskiem.
P O WI E Ś Ć .

30) (Ciąg dalszy.)
I podał  mu koper tę .  T y tu s  spojrzał  

na  ad res  i poznał  ch a ra k te r  pisma matki.  
Czerwone,  przez  s t ry ja  podkreślone ustę­
py  listu za w ie ra ły  t reść  następującą:

„Raszyn iec  jest  zadłużony.  Ale nie 
m a się czemu dziwić,  gdy  jego właściciel 
nie jest  gospodarzem jeno marzycielem,  
co wiersze  dla pism i lus trowanych ukła­
da.  U nas gospodarka  idzie wciąż  tym 
t rybem,  iak za czasów,  kiedy tu gospo­
d a r zy ł  ojciec Czes ława.  Wsze lka  kośba 
na łąkach i polach o d b y w a  się u nas rę­
cznie, co wygląda  bardzo  romantycznie 
ale w obecnym czasie się nie opłaca. 
Młocka  też o d b y w a  się cepami,  poma- 
lutku, tak.,, lelum polelum. t rwając  od je­
sieni, całą zimę aż do wiosny. Sąsiedzi 
śmieją się i g łowami kiwają  nad taką 
gospodarką ,  dz iwiąc się. że śm y  jeszcze 
z torbami  w śwdat nie poszli. Kupiec za ­
biera  zboże dopiero,  gdy porządnie m y ­
szy ziarno nadjadły.  Mój Cze s ław  i jego 
za rządca  spacerują sobie po sypaniu,  pa­
t rzą  na ziarno przez  pół roku. dziwiąc się. 
że go ubywa ,  chociaż nic nie sprzedali .  
Ale tego nie widzą,  że w s todołach są 
dziury,  przez  które nie tylko człowiek,  
ale koń przejść może, a ar enda rz  żyd 
mieszka niedaleko.. .  W  ca łym  dworze

i na  folwarkach niema m aszyn  rolni­
czych,  rzecz zaś oczywis ta,  że tak pro­
wadzona gospodarka  musi spow od ować 
ruinę, pomimo że s tare  za mczysko g ro ź­
nie spogląda na c a ł ą ;okolicę. Całe  szczę­
ście jeszcze w tem, źe Cze s ław  jako m a­
rzyciel i zapalony myś l iwy lasów nie dał 
położyć.  Te  stoją nietknięte.  W  os ta t ­
nim czas ie rozparcelowal iśmy tysiąc 
morgów ornej ziemi, aleć pieniądze o- 
t rzymane od chłopów są już zużyte na 
zapłacenie zaległych podatków i napra- 
w ę z a m k u  oraz bu dy nków  gospodarskich,  
gdyż wszędzie woda zaciekała,  a ściany 
domu czeladniczego musiano nawet  po­
deprzeć  drągami . U dyb y mó, Czes ław  
był takim gospodarzem jak Ty,  nie b y ­
łoby przyszło  do takiej ruiny, dalej, g dy ­
by Ty tus  był sam. a nie musiał siostrze 
spłacić,  byłoby jeszcze pół biedy.

Otóż, kochany Bracie,  sp ra w a  jest ta. 
Jeżeli  T y tus  chce zachować ojcowiznę 
i nie dopuścić, by gniazdo rodzinne R a­
szynó w zostało rozbite, musi się odpo­
wiednio ożenić, T y  wiesz,  Adamie, źe 
Janina,  córka  p rz em ys ło w ca  Łosia kilka 
lat już czeka na niego, ponieważ tak b y ­
ło już postanowione.  gdv oboje jeszcze 
dziećmi byli. Niedawno o t rzym ałem też 
od pani Łosiowej list. źe T y tus  musi się

zdecydować,  gdyż ubiegających się o 
rękę jej córki nie brak.  P o rz ądna  to ro­
dzina. dz iewucha ot rzyma też odpowie­
dni posag,  nadto jest energiczna i oszczę­
dna. więc jakby przeznaczona dla T y t u ­
sa, k tóry  jest  marzycielem, jak jego oj­
ciec.

Chciałam to wszys tko  osobiście po­
wiedzieć. wyjaśnić  mojemu synowi ,  ale 
podróż stąd do Będzina dla leciwej ko­
biety to nie fraszka.  Zajedź więc do S o ­
snowca,  Adamie,  i proponuj Ty tusowi ,  co 
już d aw no  zostało omówione i postano- 
wionc.“

Jas t rzębski  schował  z powro te m o- 
t rzym any list do kieszeni i rzekł ,

—  Niema się co namyślać .  Ja  wiem 
że twoje gniazdo rodzinne znajduje się 
w gor szym stanie, ni'; to matka  twoja,  a 
moja siostra opisuje. Ale możesz się po­
cieszyć,  mając bogatą  kuzynkę.

T y tus  milczał.
•— P o w t a r z a m :  po co się nam yś lać?  

Słuchaj,  gdy  ja. ma ąc  właśnie czas.  od­
wiedzę twoją matkę,  pr zynosząc  jej tę 
wieść:  Kochana siostro,  T y tus  chce. 
wszys tko /za ła tw ione,  słuchaj,  synku,  to 
byłoby coś. czem by ś  niezmiernie ucie­
szył  twego s tarego st ry .a,  k tó ry  ci do­
brze życzy .  Pomyśl  też o sobie:  ze szkół 
wzię to cię do wojska,  lata przeszły,  I cóż 
ty umiesz,  z czego chcesz żyć.  gdy oj­
cowiznę u t rac i sz ?  Więc  niema się co 
namyślać ,  S p r a w a  jes t  za ła twiona !

Tu s t a ry  ziemianin wy ciągn ął  rękę  
do s ios trzeńca,  a gdy T y tus  dłoń jego 
uścisnął,  Jas t rzębski  złoży} mu życze ­
nia i powinszowanie  tonem tak serdecz­
nym,  że młody porucznik,  w z ru szon j  
dz iękował  s łowami i uściskiem wdzięcz­
ności.

IX.
Ob udz iwszy  się nazajut rz  rano. T y ­

tus postanowi? po śniadaniu natychmiast  
odwiedzić Ewę —- po raz ostatni.  Pozo­
s tał  jednak w domu. ponieważ czuł. źe 
do tego niema siły. Potem wyjął  z ka­
setki papier  i kopertę.  bv jei chociaż kil­
ka s łów napisać, aleć i to nie szło. | tak 
przeszedł  ten dzień bez odwledz t r  i pi­
sania,  jednakże na trzeci dzień wczas  ra­
no przed udaniem się do s łużby napisał 
krótki list tej t reści:

„Kochana Ewo!  Stanie się rzeczy­
wiście tak. jak przed cz ternastu  dniami 
powiedzia łaś :  że rychło nadejdzie dzień 
naszego rozstania się na zawsze.  C z y ­
tałem list z domu. który  mnie zmusił,  a 
ponieważ s tać się to musi, niech stanie 
się szybko!. . .  Ach. chciałbym,  by dz ;eń 
ten był  już poza nami... B v j to krótki 
piękny czas.  k tó ry  zawsze bede wspomi­
nał. Około  godziny dziewiątej  bede w 
w a sz y m  domku.  nie wcześniej ,  ponieważ 
nic nie śmie t rwać długo. Do widzenia.  
Ewo,  jeszcze jeden raz, do widzenia.

T.  G. - R
(Clą* dalszy nastąpi.)



P o n i e d z ia łe k

stycznia

Kronika bieżącą
Św . Marcjany, pan
ny i męczenniczki. 
Św . Marcelina, bisk 
C z w a r ty  dzień okta 
w y  św . T rzech  Kró 

S łow .:  W ładymlra

Jutro, w torek, 10. styczn ia: Św . Ja
na Dobrego.

Wschód Zachód

S ł o ń c a  o godz. 7.41, o godz. 16.02 
K s i ę ż y c a o  godz. 13.26, o godz. 6.26

Z historii śląskie'.
9. stycznia. 1741. Na ten dzień zw o 

lał naczelnik śląski, Karol Józef hr. Hen 
kel D onnersm arck  cz te ry  ks ięs tw a na 
w ielką  radę k ra jow ą do Opola. Zjechało 
się dziewięciu przedstaw icieli  s tanów , 
pięciu p ra ła tó w , piętnastu ze stanu ry  
cersk iego , sześciu z o b y w a te ls tw a  Opo­
la, Raciborza, Ż yrow y , Gliwic, P ru d n i­
ka i Koźla. Uchw alono nie opuścić kró 
lowci Marji T e re sy  i nadal jej dochow ać 
wierności. —  1913. Kościół św . Józefa 
w  Król. Hucie w ykończony  p rzed  sze­
ściu laty, zos ta ł  w yniesiony  do rzędu 
kościołów  parafjalnych i odłączony od 
kościoła św. B arba ry .

W roku: 1494. Kropacz poddany 
k s ięs tw a  raciborskiego, o trzym ał Ry 
bnik i m ianow ał się później Kropaczem 
na Niewiadomiu i panem  na R ybniku; 
ziemię objął tylko w  cha rak te rze  w ła ­
ściciela d ó b r ;  p ra w a  książęce przeszły  
na bra ta  W acław o w eg o , Jan a  III, księ­
cia rybnickiego, k tó ry  um arł 1483 roku. 
1495. W incenty  Zewski, p rokura to r  pro­
boszcza w Opolu, zapisał prob. Mikoła 
jowi w  Rogach dziesięciny ze wsi Ka­
mienia, k tóre d a ro w a ło  państw o  tw o r-  
kowskie.  —  1496. Biskup w roc ław sk i 
Jan  IV Roth, ro z szerzy ł  u s taw y  obrząd 
ku rzym sko  - katolickiego, napisane w 
1473 i 1475 roku na synodach. — 1497. 
W  powiecie rybnickim  panow ała  z a ra ­
za i zbójcy dręczyli spokojnych miesz­
kańców , do k tórych  p rzy łączy ło  się kil­
ku z szlachty , k tórzy  sw oje  majątki 
przehulali, a następnie rabowali i łupili 
kupców  tak. że drogi b y ły  niebezpiecz­
ne. —  1497. P o  s trasznej  śmierci księcia 
M ikołaja II. obfął rządy  p ań s tw a  opol­
skiego Jan, b ra t  jego. k tóry  był o s ta t ­
nim księciem z rodu P ia s tó w  na Opolu; 
po śmierci ks. W alen tego  racib. (13. list. 
1521 r.) objął też rządy  księs tw a raci­
borskiego .które sp ra w o w a ł  do śmierci' 
sw ej 27. m arca  1532 roku — 1498. Pod 
Jeleniągórą znaleziono trochę s reb ra  i 
nieco złota. —  Nieco więcej złota było 
w  kopalniach R ych sz ty n a  i cygm antor-  
skich. — 1498. Córka, księżnej karniow - 
skiej B arba ry ,  k tóra  była  có rką Mikoła­
ja ks. racib. w y sz ła  za Je rzeg o  Szeleti- 
berga, k tóry  w  roku 1506 oddał jej Kar- 
niów w  lenno. —  1498 do 1526. Bytom  i 
Bogumin był w  posiadaniu ks. Jana  o- 
polskiego. k tó re  to ziemie przeszły  w 
z a s ta w  m argrab iem u Jerzem u, k tóry  już 
6. kw ietn ia  1523 był o trzym ał księstw o 
karniow skie .

Z C ieszyńskiego.
Komunikat.

Cieszyn. P odaje  się niniejszem do 
wiadomości w szystk im , k tó rzy  w  sp ra ­
w ach osobistych zw raca ją  się do ks. 
p ra ła ta  G rim a jako członka Śląskiej R a­
dy W ojew ódzkiej z prośbą o poparcie 
lub interwencję, by celem spraw nie jsze­
go za ła tw iania  ich próśb, sk ierow yw ali  
je odtąd nie w p ro s t  do ks. proboszcza 
Grim a w  Istebnej, lecz do sek re ta r ia tów  
Związku Śląskich Katolików w C ieszy­
nie, R ynek nr. 3, względnie w Katowi 
cach, ul. św. S tan is ław a  nr. 4. (c)

Polow anie.
C ieszyn. W  dniach 27. i 28. grudnia 

bawili w C ieszynie  w icem inister sk a r ­
bu S ta rzyńsk i i inni wyżsi urzędnicy mi- 
nisterjalni z W a rsz a w y ,  b iorąc udział 
w  polowaniu w  Dzięgielowie i Kalembi- 
cach. (c)

N ow y komornik sądow y.
Cieszyn. Z dniem 1. s tycznia  1933 zo­

stał zam ianow any  naczelny sek re tarz  
sądu okręgow ego  w  C ieszynie p. Gu­
s taw  Siw y, komornikiem sąd o w y m  na 
okręg  sądu grodzkiego w Cieszynie, (c

W spomnienie pośmiertne.
W  nr. 2 „G w iazdki Śląskiej1* zaszła  

om yłka o tyle, że w iadom ość o zgonie 
śp. P a w ła  Szpałka, zasłużonego dzia ła­
cza narodow ego, umieszczono pod Koń­
czycami a nie pod Kiczycaml, jak w rze 
czywistości być powinno, (c)

Kurs uproszczonej księgow ości.
C ieszyn. O tw arc ie  bezpła tnego kur­

su uproszczonej księgowości dla prze­
m ysłow ców , rzem ieślników i rękodziel­
n ików odbędzie się 18. stycznia o godz. 
18 w budynku szk oły  im. M ickiewicza
I. p., plac kościelny* dokąd w szyscy ,  
którzy się na kurs zgłosili w oznaczonej 
godzinie zjawić się zechcą. Członkowie 
kół Związku Polskich Samodzielnych 
Rzemieślników i P rze m y s ło w c ó w  na 
Śląsku, m ający  zam iar w ziąć udział w  
w yż  w spom nianym  kursie, a k tórzy  się 
dotąd nie zgłosili, mogą to jeszcze uczy­
nić przed o tw arc iem  kursu w sekreta* 
rjacie Związku Polskich Samodzielnych 
Rzemieślników i P rzem y s ło w có w  na 

Śląsku w Cieszynie, ul. Bielska 1:12. (c

Z cieszyńskie] rady gminnej.
C ieszyn. Pod przew odnic tw em  bur 

m istrza dr. Michejdy, odbyło się posie 
dzenie rady  gminnej, na którem oma 
wiano następujące s p ra w y :  Dyrekc 
Elektrowni O kręgow ej z a w arła  umowę 
z G oleszow ską F ab ry k ą  C em entu  w 
spraw ie  dostarczenia jej prądu elektry  
cznego na okres  sezonowego unieruchc 
mienia fabryki. Nie jest też wykluczo 
nem, że miasto Cz. Cieszyn stanie si 
znowu odbiorcą prądu z naszej elektro 
wni. Uchwalono zbudow ać m ur oporo 
w y  wzdłuż potoku S ark an d ro w ca  przy 
moście. Podanie Związku S trzeleckie 
go o umieszczenie historji m iasta w  ro 
czniku S trzelca, zos ta łę  odrzucone, tak 
sam o prośba Banku Ewangelickiego 
rozłożenie na 24 ra t  podatku 6.299 zł. od 
przeniesienia własności nieruchomości 
okazji kupna realności „Świtu**. Zezwo 
lono na budow ę skoczni w  Błogocicach 
na co w yznaczono  200 zł. Z okazji 
św ią t udzielono zw iązkom  dobroczyn 
nym, szkołom i ochronkom  3240 zł. sub­
wencji na urządzenie „G w iazdk i1*, (c)

O twarcie Banku Ludowego.
W isła. W  dzień Nowego Roku od­

było się u roczyste  o tw arc ie  nowo za ło­
żonego Banku Ludowego z odpow ie­
dzialnością ograniczoną w  W iśle, który 
codziennie u rzędow ać będzie w  lokalu 
daw niejszego oddziału Banku Ew ange­
lickiego naorzec iw  szkoły w  Centrum 
Nowei p laców ce gospodarczej ślemy ży 
czenia pomyślnego rozwoju, (c)

Kradzież kowadła.
Bystra. W  nocy na 3 bm. nieznani do­

tychczas  sp raw cy  weszli do kuźni Fili­
pa G ruszew skiego  i skradli kowadło  w a ­
gi około 75 kg, zaopatrzone nr. 23974 J. 
B., w artości  około 200 zł. (c)

W ielka kradzież tłuszczów .
Kamienica. W  nocy na 4 bm. n iezna­

ni do tychczas  sp ra w cy  weszli do zam ­
kniętego garażu  sam ochodow ego Kaca 
Jakóba  w Kamienicy i skradli 5 sk rzy  
nek smalcu wagi 115 kg. 4 skrzynki i 3 
w iadra  powideł wagi 35 kg, konew kę 
oliwy w ilości 10 kg i 2 skrzynki m ar­
g a ry n y  wagi 40 kg, łącznej w artości 
około 350 zł. (c)

Kraków ku czci Królowej Jadwigi.
Dnia 9. bm. odbędą się w  Krakowie! 

uroczystości  ku czci Królowej Jadw igi iścić podatek od energji elektrycznej, po

dlowe, oraz  przez przedsięb iors tw a 
sp raw ozdaw cze .

Do 15 stycznia producenci ża rów ek  
e lek trycznych  powinni uiścić opłatę od 
ża rów ek  e lek trycznych  w wysokości 20 
g roszy  od żarów ki,  sprzedanej na ry n ­
ku w ew n ę trzn y m  w miesiącu ubiegłym.

2) Podatek dochodow y od uposażeń  
służbow ych, em ery tu r  i w ynagrodzeń  
za najemną pracę  w  terminie do dni 7 
po dokonaniu potrącenia podatku.

3) Również do 15 stycznia należy u- 
ścić zaliczkę miesięczną na poczet nad­

zw ycza jnego  podatku od dochodu, osią­
gniętego przez  notarjuszy  (rejentów), 
p isarzy  hipotecznych i kom orników  w 
ub. miesiącu.

4) Do 31 stycznia należy uiścić opła­
ty  od sch o w k ó w  (safesów), pobrane na 
rzecz bezrobo tnych  przez przedsiębiorr 
s tw a, dające w  najem schowki w  mie­
siącu ubiegłym.

5) W reszc ie  do 5. stycznia należy u-

z następu jącym  p ro gram em : O godz. 9 
rano  w  k a ted rze  na W aw elu  Msza św  
pontyfikalna, k tó rą  odprawi JE. ks. Me­
tropolita Sapieha. Kazanie okoliczno­
ściow e wygłosi ks. J. R ostw orow sk i  T. 
J. O godzinie 8 wiecz. w  złotej sali Do­
mu Katolickiego odbędzie się u roczysta  
akadem ja z przem ówieniam i JE. ks. a r ­
cybiskupa T eodorow icza , dr. O. Halec- 
kiego, prof. Uniwers. W arszaw sk iego , 
dr. J. D ąbrow skiego , prof. Uniw. Jag. 
M uzyczno - w okalną część program u 
w ypełn i Krak. Tow . O ra tory jne.

Jakie podatki płatne są w  styczniu?
W  styczniu br. p łatne są  następują­

ce podatki:
1) Do 15 s tyczn ia  —  p ań s tw o w y  po­

datek  p rzem y sło w y  od obrotu, osiągnię­
tego w miesiącu ubiegłym przez  p rzed­
sięb io rs tw a handlowe p ierw szej i d ru ­
giej kategorji i p rzeds ięb io rs tw a prze­
m y sło w e od p ierw szej do piątej katego- 
rjj, p ro w ad zące  p raw id ło w e  księgi han-

brany  przez  sp rzedaw cę  energji elek­
trycznej w czasie od 16. do 31. grudnia 
ubiegłego roku.

Do 20. zaś stycznia tenże podatek, 
pobrany  przez sp rzedaw cę energji elek­
trycznej w  ciągu p ierw szych  15 dni 
s tycznia  br.

P onad to  płatne są w bieżącym  mie­
siącu zaległości odroczone na ra ty  z 
terminem płatności w  styczniu  br., tu­
dzież podatki, na które płatnicy o t rz y ­
mali n ak azy  płatnicze, również z naka­
zem  płatności w  tym  miesiącu.

Tydzień Propagandy T rzeźw ości.
Z okazji Tygodnia  T rzeźw ośc i (od

2. do 8. lutego) księża biskupi poszcze­
gólnych diecezyj naszego p ań s tw a  w y ­
dali polecenie:

1. aby  księża w św ięto  Matki Bo­
skiej Gromniczej lub w poprzednią nie­
dzielę wygłosili, s tosow ną naukę o ko­
nieczności i błogich skutkach trze źw o ­
ści;

2. ab y  z okazji odpustu b rac tw a  
w strzem ięźliwości zarządzili wspólną 
Komunję św. dla członków, odnowili z 
nimi przyrzeczen ie  brackie, przyjęli u 
roczyście now ych członków i w m iarę 
możności odbyli w alne zebranie  b rac­
tw a;

3. aby  zarządzili kolektę na p ropa­
gandę trzeźw ośc i;

4. aby  w  m iarę możności postarali 
się w miesiącu lutym o w yk łady  lub k a ­
zania o alkoholiźmie na zebraniach or- 
ganizacyj kościelnych.

Mimo k iy zy su  akcja przeciw alkoho 
Iowa nie s trac iła  niestety  na ak tualno­
ści. M ater ia łem  pom ocniczym  służy 
Składnica Abstynencka w Poznaniu, Al. 
M arcinkow skiego 26, o raz  pisma w al­
czące z p ijaństwem  „S w it“ (4 zł. rocz­
nie) o raz  „Przy jac ie l  Trzeźwości** (75 
gr. rocznie).

—  Podatek obrotow y w  roku 1933.
Znow elizow ana us taw a  o podatku prze­
m ysłow ym  od obrotu z 19 grudnia 1931 
roku w pro w ad za  szereg  zmian w  kie­
runku obniżania podatku obrotowego. 
Obniżki te w p ro w ad zan e  są stopniowo 
co rok kolejno dla poszczególnych dzia­
łów  handlu i p rzem ysłu . S taw k a  podat­
ku obro tow ego  dla handlu hurtow ego 
zosta ła  już obniżona do pół proc. od 1 
stycznia r. ub. i zostaje u trzym ana  w 
dalszym  ciągu. Jeśli chodzi natom iast 
o handel detaliczny to s taw k a  podatku 
obro tow ego  zos ta ła  obniżona obecnie od 
1. s tycznia  r. 1933 dla przedsiębiorstw  
handlu detalicznego do 0,75 proc. D oty­
czy to obro tów  osiągniętych ze sp rze­
daży  przez p rzedsięb iorstw a, p ro w a­
dzące p raw id łow e księgi handlowe. N a­
tomiast w y m iar  w  w ysokości 1 proc. 
do tyczyć  będzie pracow ni rzemieślni­
czych, k tó rych  w łaściciele posiadają 
karty  rzemieślnicze. Również przedsię­
b io rs tw a  skupu zaw o d o w eg o  opłacać 
będą 1 p ro c  i

Województwo śląskie.
Z Katów ck ie so

Roczna statystyka z parafji N. M. P.
Katowice. W  roku ubiegłym  było  266 

chrztów  (w r. 1931 —  307), ś lubów 156 
(141), — do Komunji św. przystąp iło  
138.455 (138.261), chorych zaopatrzono  
564 (652), pogrzebów  zgłoszono 238 
(230), w tern dzieci niżej 14 lat 56 (43) i 
2 sam obójstwa. M ieszanych ślubów  u- 
dzielono 5 (9), ch rz tó w  dla dorosłych  
było 1 (4).

Z urzędu stanu cyw ilnego.
Kochłowice. W  urzędzie s tanu cyw il 

nego za re jes trow ano  w  ub. roku 119 
(w roku 1931 — 122) ślubów. 397 (379) 
urodzeń i 135 (138) w y p a d k ó w  śm ier­
ci. (k)

Pobór dodatkowy dla poborow ych ro­
cznika 1911 i starszych.

Katowice. Na podstaw ie  par. 22 roz­
porządzenia w y k onaw czego  M inister­
s tw a  S p raw  W ojskow ych  z dnia 30. 
kwietnia  1930 (Dz. U. R. P .  Nr. 31, poz. 
270) do u s taw y  o pow szechnym  obo­
wiązku w ojskow ym , dy rekc ja  policji w 
Katow icach podaje do publicznej w ia ­
domości, że pobór d oda tkow y  dla po­
borow ych  rocznika 1911 i s ta rszy ch  na 
terenie Katowic —  miasto i p o w ia t  od ­
będzie się w  następujących  dniach; 19. 
stycznia, 16. lutego, 16. m arca  i 20. 
kwietnia  1933 r. o godz. 9. D o da tkow a 
komisja poborow a u rzędow ać  będzie w  
lokalu „Domu Ludowego** w  K atow i­
cach - Zawodziu, ul. K rakow ska  n ap rze ­
ciw ra tusza . W sz y scy  m ężczyźni ro ­
czników 1885 do 1911, k tó rzy  do tych ­
czas z jakichkolwiek pow odów  nie s ta ­
wali do przeglądu przed komisją g łó w ­
nego poboru obow iązani są do s taw ie ­
nia się przed doda tkow ą komisją pobo­
row ą w dniach w yżej podanych, a to 
pod rygorem  pociągnięcia do odpow ie­
dzialności karnej w  m yśl obow iązują­
cych przepisów. Poborow i winni się 
s taw ić  do poboru o godz. 8.30 punktual­
nie, w  stanie t rzeźw ym , w  czyste j bie- 
liźnie i należycie w ym yci jak również 
posiadać dow ody  s tw ierdza jące  tożsa­
mość ich osoby.

Sprawozdanie szpitala O. O. Bonifra­
trów  z roku 1932.

K atowice - Bogucice. W  roku 1932 
leczono i pielęgnowano w  n aszy m  szpi­
talu 1207 chorych, z k tó rych  opuściło 
szpital 870 jako w yleczonych , 145 z po- 
epszeniem, 6 n iew yleczonych , 70 zm ar­

ło. W  leczeniu pozostało dnia 31. 12. 
1932 roku 116 chorych . P o d  w zględem  
w yznan ia  by ło :  1157 katolików, 25
ew angelików , 7 p raw o sław n y ch ,  17 w . 
m ojżeszow ego i 1 b ezw yznan iow y . W  
ciągu roku sp raw o zd aw czeg o  leczono i 
pielęgnowano w  szpitalu 762 cho rych  
na koszt kas chorych, 188 pac jen tów  na 
koszt u rzędów  ubogich, 55 pac jen tów  
na w łasne  koszta, 202 pac jen tów  na 
koszt szpitala. Ogólna liczba dni pielę­
gnow ania  w  szpitalu w ynosi 39 868. Z 
i:ego p rzypada  na koszt kas ch o ry ch  
22 895 dni, na koszt u rzęd ó w  ubogich 
8 898 dni, na w łasne  koszta  2 197 dni, na 
cosźt szpitala 5 878 dni. P rzec ię tn ie  le­
czono i pielęgnowano dziennie 109 cho­
rych. W  pracow ni roentgenow skicj 
sporządzono 356 zdjęć, 262 prześwie* 
łań. N aświetlań lam pą k w a rco w ą  na 

zlecenia lekarskie udzielono 247 cho­
rym, k tórych  razem  naśw ie tlano  1353 
razy, w  tej liczbie znajdują się 103 oso- 
)y z 677 bezpła tnem i naświetleniami. 
Naświetlań lampą Sollux udzielono 34 
chorym  167 razy , w  tern 21 osób 107 
razy bezpłatnie. U 202 chorych  s toso­
w ano 1 134 razy  leczenie za  pom ocą 
diatermji, u 97 osób 513 razy bezpłatnie.
J  239 osób s to sow ano  3 036 razy  na­

grzew anie  łukiem e lek trycznym  i kilka­
naście kąpieli rad ioe lek trycznych  i cz te- 
rokom orow ych. U 46 chorych s to so w a­
no 456 razy  e lek trvzacje .  u  53 chorych 
316 razy  kąpieli parow ych . W  insty tu­
cie m edykom echan icznym  dla rekonw a- 
escentów  leczono 56 uszkodzonych  o- 

sób. Ilość ćw iczeń w ynosiła  779. O pe­
racji w y k onano  w tu te jszym  szpitalu 
656. Od dnia założenia naszego szpita- 
a. tj. od 6. w rześnia  1874 do 31. grudnia 
932 r. leczono i p ielęgnowano ogółem 

73 196 chorych . Z naszej kuchni ro z­
dano ponadto bezpła tnie  dla ubogich i 
bezrobo tnych  76 702 obiadów  i kolacyj.



Ogólne wydatki wynositv 13 842,61 zł.
Przeciętnie wydano 209 porcyj dzien­
nie.

Gwiazdka u abstynentów.
Katowice. W niedzielę, dnia 8. sty­

cznia br. o godzinie 17 odbędzie się na 
dużej sali Domu Związkowego przy ko­
ściele katedraln. w Katowicach gwiazd­
ka z tradvcvjnem łamaniem opłatka dla 
członków kół abstynenckich przy kate­
drze, przy kościele N. P. M., Załęża o- 
raz Abstynenckiej Ligi Kolejowców ko­
ło Katowice. Zaprasza się wszystkich 
członków. Wstęp za okazaniem zapro­
szenia.

Postrzelenie włamywacza.
Katowice. W nocy na czwartek zna­

ny zawodowy włamywacz Eryk Czech 
wspólnie z bratem Ottonem, Konradem 
Voglem i Franciszkiem Magierą prze­
bywali w  pewnej restauracji, przy ulicy 
Francuskiej. Tam po wypiciu kilku wór 
dek' wszczęli kłótnię z restauratorem i 
w  czasie kłótni Eryk Czech U s trz e lił 
z rewolweru w podłogę, poczem wszy­
scy wyszli. Na ulicy przed lokalem ro­
zeszli się, a Eryk Czech z Voglem udał 
się ulicą Francuską w górę, rozmawia­
jąc o wypadku w restauracji. Po paru 
chwilach Vogel zauważył stojącego 
funkcjom poi. i zwrócił się do Czecha, 
by nie rozmawiał tak głośno, bo tu „je ­
den stoi“ . Czech natomiast odpowie­
dział: „Chociażby ich tu 10 stało — to 
ich wszystkich wystrzelam, ja się niko­
go nie boję". Funkcjonariusz policyjny 
słysząc to, wezwał obu przechodzących 
do zatrzymania się. W momencie tym 
Czech błyskawicznym ruchem wyjął 
rewolwer, mierząc nim do funkcjonariu­
sza poi. Rewolwer jednak nie wypalił, 
skutkiem czego Czech począł uciekać. 
W  czasie ucieczki z:vepetował powtór­
nie i nagle obróciwszy się z odległości 
Około 6 kroków wystrzelił 4-krotnie do 
ścigającego go posterunkowego, — lecz 
wszystkie strzały chybiły, poczem da­
lej uciekał. Za uciekającym funkcjom 
policyjny również wystrzelił, lecz czy 
sprawce zranił, początkowo nie zdołano 
ustalić, gdyż sprawca zbiegł. Zarządzo­
no energiczną obławę, w toku której 
Czecha zastano w mieszkaniu, leżącego 
,w bandażach, gdyż otrzymał on w cza­
sie ucieczki ranę postrzałową w lewy 
bok tak, że kula wyszła na wylot. W 
łóżku pod poduszką znaleziono i zajęto 
2 rewolwery, z tych jeden hiszpański, 
drugi marki S. M. i 16 naboi. Ponadto 
znaleziono zupełnie nowe pudełeczko 
tekturowe z naboi rewolwerowych. 0- 
kaleczonego Czecha niezwłocznie prze­
wieziono do szpitala miejskiego, gdzie 
znajduje się pod dozbrem policji.

Koperciarze przy robocie.
Katowice. Niejaka Anna Paszek 

zamieszkała w Dziedzicach doniosła, 
że dnia 5 stycznia br. przed południem, 
wracając z Banku Gospodarstwa Kra­
jowego w Katowicach, gdzie podjełr 
15G0 złotych, przystąpił do niej niezna­
ny jei mężczyzna prosząc o wymianr 
500 zł banknotu na bilon. Paszkcwa, nie 
przeczuwając nic złego, wręczyła nie­
znanemu osobnikowi 800 zł w bakno- 
tach po 50 zł poczem ten wręczył jej 
kopertę, oświadczając, że pieniądze so­
bie już wymienił, oddalajac się jedno­
cześnie. Po krótkiej chwili Paszkowr 
rozerwała kopertę i stwierdziła, iż za­
wiera ona świstki papieru.

Znowu przemyt niemiecki.
Katowice - Bogucice. W  czwartek 

po południu w czasie kontroli przesyłek 
na dworcu towarowym w Bogucicach 
w  wagonie niemieckim z marką „Es­
sen" znaleziono dwie przemycane skrzy 
nie z.daktylami i pomarańczami. Skrzy­
nie skonfiskowano i złożono w miejsco­
wym  komisariacie policji.

Złodziei się znalazł, lecz łup jego 
przepadł.

W  toku dochodzeń, prowadzonych w  sotawfe 
kradzieży  5 maszyn do szycia, dokonane] w 
szkole Juliusza Słowackiego w  Zależu ustalono, 
iż sprawcą tej kradzieży  jest 37 letni Kosrr olski 
Eugeniusz, bez staleso miejsca zam ieszan ia , 
którego przytrzym ano i w raz z doniesieniem 
przekazano władzom  sądowym w Katowicach 
Skradzionych maszyn dotąd nie odnaleziono.

Ostrożnie z choinką.
Nlkiszowiec. W  mieszkaniu sztyga­

ra W iktora W ilka przy zapalaniu świe­
cy na choince wybuchł pożar i zniszczył 
chodnik pluszowy i obrus, (k)

0 co walna lokatorzy ZUPU. 
w Katowicach i w Król. Hucie?

Jak ostatnio dowiedzieliśmy się, 
starania lokatorów domów ZUPU. o 
obniżkę czynszów staja się coraz bar­
dziej radykaincmi. Lokatorzy ZUPU. 
rozgoryczeni lekceważeniem ich postu­
latów przez Zakład, który na wszelkie 
ustne i pisemne postulaty nie reaguje, 
postanowili płacić od 1 stycznia 1933 r. 
aż do definitywnego załatwienia spra­
wy przez Zakład czynsz obniżony o 40 
procent, a więc tyle, na ile im pozwalają 
obniżone ich pobory i zarobki.

Cała dotychczasowa akcja lokatorów' 
ZUPU. jest dowodem, że ci lojalnie chciej 
ii wypełnić swoje zobowiązania wobec 
Zakładu. Godnem natomiast potępienia 
jest stanowisko Zakładu, który wyko- 
rzystywując ciężkie położenie swoich 
lokatorów i swoje stanowisko ..moc­
niejszego" ignorował wszelkie prośby 
i wnioski lokatorów.

Wyrokiem Sądu Grodzkiego w Kró­
lewskiej Hucie orzeczone zostało, że 
czynsz pobierany przez ZUPU. w jego 
domach jest czynszem lichwiarskim. — 
Czas zatem naiwyższy. aby miarodajne 
czynniki wglądnęły bliżej w tę sprawę 
i nie pozwalały na tak niesumienne w y­
korzystywanie lokatorów. Nie godzi 
się przecież, by takie czynsze, które w 
.obliczu prawa są przez sąd nazwane 
lichwiarskiemi, byfv anrobowane przez 
organy nadzorcze ZUPU.

Komorne lokatorów ZUPU nie może 
być dalei źródłem dochodów dla pokry­

wania deficytowego budżetu innych 
działów ZUPU. a zwłaszcza kosztownej 
administracji tegoż Zakładu.

Obniżenie czynszu może być usku­
tecznione rawet w wyższej mierze ani­
żeli w 50 proc. już choćby przez przy­
ję c i dłuższej amortyzacji kosztów bu­
dowy domów. Wprost absurdem jest 
amortyzowanie przez Zakład w 20 ła­
tach domów takich, których amortyzacja 

‘ winna się odbyć w czasie do 100 lat. 
Czyż zatem godzi się przyśpieszać amor­
tyzację do 20 lat w czasach ogólnego, 
tak ciężkiego kryzysu?

Jeżeli Zakład mimo możności obni­
żenia czynszów tego nie robi, to tylko 
ze zlej woli i z lekceważenia doli swoich 
lokatorów. Lokatorzy mają prawo żą­
dać od Zakładu jako instytucji społecz­
nej jeśli nie rozwiązania powyższego za­
gadnienia na platformie akcji społecz­
nej —■ co powinno nastąpić, to w każdym 
razie w sposób niekolidujący z przepisa­
mi karnemi (przepisy o lichwie), a co 
należy przyjąć na podstawie orzeczenia 
sądowego wyd nego przez niezależne 
sądy w sprawie lichwiarskich czynszów 
pobieranych przez Zakład.

Dowiadujemy się. że dotychczas 
wpłynęło na ręce komitetu lokatorów 
ponad 90 proc. deklaracji lokatorów, w 
których ci oświadczają, że wstrzymują 
się z płaceniem 40 proc. czynszu od 1-go 
stycznia 1933 r.

Musieli porzucić łup złodziejski.
Mała Dąbrówka. W czwartek wie­

czorem w Małej Dąbrówce pod Boguci­
cami posterunkowy Bielik spostrzegł 
dwóch osobników z wvpełnionemi wor­
kami na plecach. Kiedy na wezwanie 
posterunkowego osobnicy nie zatrzy­
mali się, policjant wystrzelił za nimi 
trzykrotnie na postrach. Osobnicy po­
rzucili worki, poczem zbiegli pod osło­
ną nocy w kierunku Siemianowic. W 
workach znaleziono znaczną ilość cy­
gar, papierosów i tytoniu, pochodzących 
z włamania w jednym z okolicznych 
sklepów, (k)

Po „bratersku".
Na ul. Krakowskiej w Szopienicach 

powstała bójka na tle osobistych pora­
chunków pomiędzy Laraczykiem Janem 
a Magiera Leonem z Szopienic. W trak­
cie bćjki Magiera ochnął nożem Lamczy- 
ka w twarz, przebijając mu dolną szczę­
kę. Okaleczonego odstawiono do szpita­
la Sp. R r a c k ie i  w M y s ło w ic a c h  edzie 
pozostaje pod opieką lekarską, (k)

. Z K r ó . Huty
Wpisy na kursy ogólno-Uształcące 

T. N. S. W.
Król. Huta. Kierownictwo kursów o- 

gólnokształcącvch 1‘. N. S 
Hucie donosi czytelnikom, 
stycznia 193.3 roku przyjmuje znowu 
wpisy na wszelkie kursv: gimnazjalne, 
języka polskiego i języków obeveh: 
francuskiego, angielskiego i niemieckie­
go. Prowadzi się nast. kursy gimna­
zjalne: a) wieczorowe: 1) z zakresu
kl. I—-111. 2) z zakresu kl. I—IV, 3) z za­
kresu kl. V—VI, 4) z zakresu kl. V II— 
V III: b) dzienne: z zakresu kl. 1 gimna­
zjalnej czyli kl. IV i V szkoły powszech­
nej dla dziatwy szkolnej — chłopców i 
dziewcząt. Kursy języka polskiego od­
bywają się dla początkujących (kurs 1), 
dla średnio zaawansowanych (kurs II), 
i«dla więcej zaawansowanych (kurs III). 
Wpisy przyjmuje się codziennie od go­
dziny 19—20 w Miejskim Instytucie 
Kształcenia Handlowego przy ul. Urba­
nowicza.

Z sali sądowej.
Król. Huta. Przed sądem grodzkim 

stanął ponownie Alojzy Krompiec, by 
odpowiadać za 5 popełnionych kradzie­
ży u kupców. Wraz z nim zasiedli na 
ławie oskarżonych Jerzy Galwas, Kon­
stanty Smolarz. Rudolf Maul i Cecylja 
Rudzka z Król. Huty. oskarżeni o paser­
stwo. Krompiec dotychczas był już 14 
razy karany i 4 lata przebywał w za­
kładzie dla umysłowo - chorych w Ry­
bniku. Krompca sąd skazał za te kra­
dzieże na 5 miesięcy więzienia. Galwa-

sa na miesiąc. Smolarza na 2 tygodnie. 
Maul i Rudzka po 7 dni więzienia. — 
Dwom ostatnim sąd zawiesił kary na 
rok ze względu na ich dotychczasowa 
niekaralność.

Z i w ’e 'o tW o w W e c io
Uprawianie propagandy niemczyzny. 
Dąbrówka Wielka. Mieszkańcy Wiel­

kiej Dąbrówki uświadomieni akcją pro­
pagandową Związku Obrony Kresów 
Zachodnich i znając reakcję społeczeń­
stwa polskiego na prowokacvlne w y­
stąpienia niemczyzny w W. M. Gdań­
ska, w wyniku których społeczeństwo 
polskie zmuszone było zastosować przv 
kry, ale skuteczny środek, jakim był 
bojkot towarów pochodzenia gdańskie­
go, ze zdumieniem i oburzeniem stwier­
dzają. że niektórzy kupcy w Wielkiej 
Dąbrówce w sposób bezkarny uprawia­
ją propagandę niemczyzny. Mamy tu na 
myśli pewien skład kolonialny przy uli­
cy Kościuszki, który coprawda zaopa- 
trywuje swych konsumentów towarem 
pochodzenia polskiego, lecz w toreb­
kach o wiele mówiącej etykiecie, bo­
wiem z Jednej strony etykieta jest pol­
ska, a po drugiej stronie torebki, jakby 
dla dodania smaku i zdrowia konsu­
mentowi brzmi ona następująco: „Erst- 

W. w Król. klassiges Weizen - Auszug - Mehl dop- 
że od 10-go pelt gesiebt und von gross. BackfShlg- 

keit“ . W ierzymy najmocniej, że mąka 
jest pochodzenia czvsto - polskiego bez 
niemieckich dodatków, to też gardzimy 
wsze'kiemi niepolskiemł dodatkami na 
etykiecie. Wymieniony skład posiada 
koncesje na detaliczną sprzedaż wyro­
bów tytoniowych i spirytusowych, a 
rozwoju handlu i swego dobrobytu nie 
zawdzięcza chyba Niemcom ani nie­
mieckiej klijenteli. Prosimy pp. kup­
ców o zastosowanie się do życzeń kon­
sumentów i obywateli. gdvż inaczej bę­
dziemy zmuszeni bojkotować ich imien­
nie. (ś)

Obserwator. 
Statystyka parafjalna.

Wielkie Hajduki. Ochrzcono w ubie­
głym roku 491 dzieci (w roku 1931 — 
542), z tego nieślubnych 28 (33). Pocho­
wano dorosłych ponad 14 lat 158 (161). 
dzieci poniżej 14 lat 108 (102). Ślubów 
udzielono 170 (270). Zapowiedzi było 
258 (383). Komunji św. udzielano 169 
tys. (152.000). Chorych zaopatrzono 
470 (463). Przyjęły katolicyzm 3 oso­
by, nawróciło się sekciarzy 3. Parafja 
liczy 23.660 dusz. (ś)

Nieszczęśliwy wypadek w hucie 
„Silesia".

W piątek rano nastąpił wybuch py­
łu cynkowego w elewatorze w oddziale

suszarni huty cynku „Silesia" w Upł- 
nach. Na skutek powstałego nożaru ro­
botnik Wiktor Janiec z Llpin dozna! 
ciężkiego oparzenia ciała, a 2 inni ro­
botnicy MaksymiFao Swarllk 1 Anton? 
JeruszewskI lżejszych oparzeń. Wszy- 
rtkich 3 robotników przewieziono do 
szpitala w Piaskach. Przybyła straż 
ogniowa pożar ugasiła. Szkody mater­
ialne są nieznaczne, (ś)

Podziękowanie.
Chropaczów. Na ręce Komitetu nie­

sienia pomocy kulturalnej dla Śląska 
Opolskiego wpłynęła rezolucja, podjęta 
z iniciatywv miejscowego kola Z. O. K. 
Z. w Chropaczowie i uchwalona przez 
polskie towarzystwa społeczne w Chro­
paczowie, w której towarzystwa te de­
klarują się własnym kosztem utrzymy­
wać jednego biednego studenta w bur­
sie i gimnazjum polskiem w Bytomiu. 
Za miesiąc listopad towarzystwa ze­
brały i przekazały komitetowi następu­
jące ofiary; Towarzystwo Czytelń Lu­
dowych 4 zł.. Polski Czerwony Krzyż 4 
zł.. Ochotnicza Kolumna Sanitarna 4 zł., 
Związek Urzędników Państwowych i 
Komunalnych 4 zł.. Towarzystwo Kasy­
no 4 zł.. Związek Powstańców Śląskich 
4 zł., koło miejscowe Z. O. K. Z. 4 zł.. 
Związek Uchodźców śląskich 2 zł.. To­
warzystwo gimnastyczne „Sokół" 1 zł., 
razem 31 zł. Witaiąc z zadowoleniem 
tak piękną inicjatywę, komitet niesienia 
pomocy kulturalnej dla Śląska Opolskie­
go składa niniejszem ofiarodawcom ser­
deczne podziękowanie, (ś)

Walne zebranie Inwalidów.
Chropaczów. Dnia 3. stycznia o go­

dzinie 2 po poł. w lokalu Czytelni Ludo­
wej odbyło się filijne walne zebrame 
Org. górn. - hutn. inw., wdów i sierót 
woj. śl. z siedzibą w Katowicach. Zebra­
niu przewodniczył p. Hvba, a zaszczy­
cili je swoją obecnością wiel. ks. prnb. 
Cedzich oraz naczelnik gminy p. Przy­
była. Po zagajeniu zabrał głos I. prze­
wodniczący p. Świeca, który zdał spra­
wozdanie z walnego zebrania Spółki 
Brackiej w Tarnowskich Górach oraz 
przedstawił, jakie potrzeba zaiąć stano­
wisko ze strony inwalidów. Po refera­
cie odbyła się na życzenie zebranych 
kolenda, odprawiona przez miejscowe­
go ks. proboszcza. Po kolendzie ugo­
ścił naczelmk gminy p. Przybyła wspól­
nie z ks. proboszczem zebranych inwa­
lidów. Po uczcie tej wyrazili zebrani 
tak ks. proboszczowi jak i p. naczelni­
kowi żyęzenia, ażeby Jak najwięcej mo­
gli działać dla państwa i dla społeczeń* 
stwa. (ś) Obecny.

śmierć w  stawie.
W  ubiegły czwartek z jednej z re- 

stauracyj w Chropaczowie wyszli wie­
czorem dwaj przy.aciele ..ód kieliszka", 
34-letni Ludwik Karaś I 33-Ietnl Hermal 
Maika w stanie silnie podchmielonym 
Chcąc sobie skrócić irogę do domu po* 
stanowili przejść przez staw, pokryty 
lodem. W pewnym momencie cleńka po­
włoka lodu załamała się I obaj przyja­
ciele wpadli do stawu w miejscu bardzo 
głębokiem. Przechodnie pośpieszyli iA 
na ratunek. Malka zdołano z wody w y  
dobyć. Karaś natomiast znalazł śmierć w 
głębinie stawu. Ciało jego wydobyła na­
zajutrz straż pożarna, (ś)

Statystyka parafjalna z roku 1932.
Piekary Wielkie. Liczba katolików 

11 960, ochrzcono 304 dzieci, (chłopaków 
144, dziewcząt 160). Do 1. Komunji św. 
przystąpiło 258 dzieci (chłopaków pol­
skich 109. chłopaków n ie m ie c k ic h  10; 
dziewcząt polskich 134, dziewcząt niem. 
5). Ślubów 105, chorvch zaopatrzono 
567. Pogrzebów 164 (poniżej 14 lat 57, 
ponad 14 lat 107). Komunji św. rozdzie­
lono 225130, w tern męskich 37 957. 
Mszy św. odprawiono 1 970. (ś)

Z Ta»no*»órsk etro
Zderzenie się dw'óch aut.

Tarnowskie Góry. Przy ul. Lubli- 
nieckiej w Tarnowskich Górach zde­
rzyło się auto osobowe z autem cięża- 
rówem własności 3 pułku ułanów. Szo­
fer auta ciężarowego został poważnie 
skaleczony, (t)

Składajcie datki na pomoc dla bezro­
botnych. —  Konto P. K. O. 307.795.



1 Śląska OgwSsklego.
Nowy konsol generalny w Opolu.
Nowomianowany kierownik polsk;e- 

fo konsulatu generalnego w Opolu p. 
Bohdan Samborski objął 5 bm. urzędo­
wanie, Urodzony w roku 1894. skoń­
czy! studia w  Wiedniu, W arszawie i P a ­
ryżu. Od 1920 do 1922 roku byl wice- 
konsulem w Pofudniowej Ameryce, póź­
niej w Roterdamie, Od roku 1926 byl 
konsulem w Paryżu 1 Strasburgu. Osta­
tnio byf kierownikiem oddziału dla 
spraw konsularnych przy ministerstwie 
spraw  zagranicznych w W arszawie.

Zgon Ernesta Borsiga.
Dnia 6 stycznia br. zmarł pod Berli­

nem na udar serca znany niemiecki prze 
mysłowiec Ernest Borsig. który pomię­
dzy innemi posiadał wielkie zakłady 
przemysłowe na Śląsku Opolskim, mia­
nowicie w Biskupicach kolo Zabrza 
t. zw. Borzykwerk.

Z Bytom skiego.
W  tych dniach samorzutnie wybuchł 

w  Bytomiu strajk konsumentów prądu 
elektrycznego. Strajk jest przeprowa­
dzony solidarnie. Konsumenci domagają 
się obniżenia ceny prądu elektrycznego 
o 40 procent. Ulice Bytomia są pogrą­
żone w ciemnościach, gdyż właściciele 
sklepów nie oświetlają wystaw.

*

W  noc Sylwestrową nieznani dotych­
czas zabijacy grasowali w Miejskiej Dą­
browie. Między innemi położyli bombę 
pod dom przy ulicy ..Am Walde". Bom­
ba wybuchła z wielkim hukiem. Od siły 
wybuchu wyleciały wszystkie szyby,, a 
nadto cześć muru została uszkodzona 
Dwie nsobv. podejrzane o udział w 
zbrodniczych machinacjach, zostały are 
sztowane.

Z Zabrsklego.
Magistrat 1 rada miejska w Zabrzu 

uchwaliły podniesienie podatku obyw a­
telskiego (Blirgersteuer) do 600 proccnl 
stawki państwowej. Podatek obywatel­
ski musza płacić wszyscy bez wyjątku 
ponad 18 lat życia, o ile samodzielnie za­
rabiają. Stawka państwowego podatku 
obywatelskiego wynosi od 3 do 30 ma­
rek i wiece' rocznie, zależnie od zarob­
ku 1 dochodu. Kto zatem płaci np. 12 
marek państwowego podatku obywatel­
skiego. ten zaoteci dodatkowo gminnego 
podatku obywatelskiego 72 mk. rocznie 
Kto zaś państwowego podatku zarobko­
wego czy dochodowego nie płaci, tego 
obowiązuje najniższa stawka roczna ? 
mk.. do tego 600 procent czvli płacić 
bedzie do gminy tylko 18 marek rocznie 
Oprócz podatku obywatelskiego, oho-, 
wiązuje każdego zarobkwącego robot­
nika. pracownika i urzędnika podatek 
zarobkowy, podatek na fundusz dla bez­
robotnych. oraz podatek kryzysowy.

Z Strzeleckiego.
W skutek gołoledzi zdarzyło się w 

Strzelcach ciężkie nieszczęście samo­
chodowe. Samochód osobowy, należący 
do zakładów elektrycznych w Gliwi­
cach, wpadł w „ślizgawicę", wjechał na 
kamień kilometrowy i wpadł do rowu 
przydrożnego, przyczem przewrócił się 
kołami Jo góry. Pasażerowie, w liczbie 
pięciu .doznali okaleczeń mniej lub wię- 
cei ciężkich. Żona dyrektora Pilgera z 
Gliwic jest śmiertelnie ranna, szofer zaś 
doznał złamania ręki i nogi. Pozostali 
pasażerowie wyszli z wypadku z Iżej- 
szemi obrażeniami. Ciężko rannych od­
stawiono do lecznicy w Gliwicach. Sa­
mochód został zupełnie rozbity.

•
W  lesie przy szosie, prowadzące! do 

Toszku, znaleziono robotnika F. z Błot­
nicy, który krwawił z kilku ran w głó­

wne. Bezprzytomnego odstawiono do 
lecznicy w Strzelcach. W toku docho­
dzeń stwierdzono, że F. w drodze do 
domu pokłócił się z kolegami, którzy 
go zmasakrowali w nieludzki sposób.

Z Opolskiego.
Mechanik Schonert wtargnął w nocy 

do biura naczelnika stacji kolejowej Je- 
łowa w chwili, gdy zawiadowca Walter 
obliczał wpływy kasowe. Napastnik w y­
mierzył pistolet w stronę Waltera, lecz 
nim zdołał wystrzelić, zawiadowca w y­
trącił mu broń z reki. Po nieudałym na­
padzie Schonert zbiegł, lecz został nie­
bawem ujęty przez policję i persona! 
staryjny i odstawiony do więzienia w 
Opolu.

Onegdai w nocy w stolarni Stefana 
Buraka w Nowejwsl powstał pożar, któ­
ry zniszczył warsztat pracy wraz z za­

pasam! f maszynami. Na szczęście zdo­
łano uratować mieszkanie stolarza, znai
dujące się w tym samem budynku. Do­
tychczas nie zdołano stwierdzić przy-* 
czyny pożaru.

Z Oleskiego.
Na ulicy Dworcowej w  Oleśnie zna­

lazł patrol policyjny pewnego 70-letnie- 
go staruszka z Sternaljc, bezprzytomnie 
pijanego. Urzędnicy odstawili pijanego 
na odwach, gdzie miał się przespać. Ra­
no znaleziono go bez tycia . Jako przy­
czynę śmierci stwierdzono paraliż ser­
ca z powodu nadmiernego użycia a lko ­
holu. •

Robotnikowi Emanuelowi Szelidze 
w Zborowsklem zdarzyło się nieszczę­
ście przy rąbaniu ściętej sosny. W skutek 
nieostrożności poślizgnęła się siekiera, z 
powodu czego zranił się znacznie w le­
wą nogę poniżej kolana. Siekiera wbiła 
się do samej kości. P rzyw ołany  lekarz 
udzielił rannemu pierwszej pomocy.

S diecezji Śląskiej.
Złoty jubileusz kapłaństwa 

obchodzić będzie 28 października ks. 
dziekan Henryk Sobecki, proboszcz w 
Pierściu koło Skoczowa (Śląsk Cieszyń­
ski).

45-!ede kapłaństwa
obchodzić będą: 5 lipca ks. dziekan ho­
norowy Edward Llnzer, proboszcz w 
Puńcowie (Śląsk Cieszyński); 5 lipca 
ks. dziekan honorowy Ferdynand Schu­
bert, proboszcz w Pruchnej (Śląsk Cie­
szyński).

40-lecfe kapłaństwa
obchodzić będą: 27 maja ks. Marcin Bąk, 
wikary w Lędzinach (pow. pszczyński); 
21 czerwca ks. Franciszek Ruhnau. pro­
boszcz w Brześcach (pow. pszczyński).

35-lecie kapłaństwa 
obchodzić b id ą :  11 czerwca ks. Jan Ba­
naś, proboszcz w Lubecku (powiat lu- 
bliniecki): 5 lipca ks. dziekan Jan Bara­
basz, radca duchowny i proboszcz w 
Czechowicach (Śląsk Cieszyński): 11
czerwca ks. Benon Drzezga, proboszcz 
w Woli (pow. pszczyński); 11 czerwca 
ks. Jan Koziełek, proboszcz em erytow a­
ny w Knurowie (now. rybnicki): 11 
czerwca ks. r?dca duchowny W ładysław 
Robota, proboszcz w Gierałtowicach 
(pow. rybnicki); 11 czerwca ks. radca 
duchowny 1 dziekan Franciszek Scłinal- 
ke. proboszcz w Wodzisławiu (pow. ryb­
nicki).

30-lec?e kapłaństwa 
obchodzić będą: 20 czerwca ks. Karo! 
Arndt, emerytowany proboszcz w Kró­
lewskiej Hucie; 20 czerwca ks. Antoni 
Danecki, proboszcz w Bobrownikach 
(pow. tarnogórski); 7 października ks.

W iktor Drewniok, emerytowany pro­
boszcz w Żorach: 20 czerwca ks. Paweł 
Drozdek, proboszcz w Jędrysku (pow. 
tarnogórski); 20 czerwca ks. Franci­
szek Drozdek, proboszcz w Dąbrówce 
Wielkiej (pow, świętochlowicki); 20 
czerwca ks. Karol Hubner, proboszcz w 
Wiśle Małei (pow. pszczyński): 2C czerw 
ca ks. Alojzy Koziełek. proboszcz w 
Knurowie (pow. rybnicki): 6 czerwca 
ks. Augustyn Porębski, emerytowany 
katecheta w Król. Hucie: 22 lipca ks. Ru­
dolf Tannert, wikary w Cieszynie.

Srebrny jubileusz kapłaństwa
obchodzić będą: 22 czerwca dziekan i 
radca duchowny ks. Józef Czempiel, pro 
boszcz w Hajdukach Wielkich (pow. 
świętochlowicki); 5 lipca ks, Brunon 
Bepoix, katecheta w Czechowicach 
(Śląsk Cieszyński): 23 lipca Tajny $zam- 
belan J. Św. ks. Emanuel Grim, pro­
boszcz w Istebnej; 22 lipca ks. Karol J a ­
noszek, proboszcz w Zabrzegu (Śląsk 
Cieszyński): 22 czerwca ks. Jan Janota, 
proboszcz w W yrach (pow. pszczyński); 
22 lipca emerytowany proboszcz ks. 
Jan Krucina, duchowny w szpitalu SS. 
Elżbietanek w Cieszynie; 22 czerwca 
ks. Alojzy Lazar, proboszcz w Niedob- 
czycach (pow. rybnicki); 22 lipca dy­
rektor seminarium żeńskiego ks. dr. Leo­
pold Alika w Bielsku: 22 lipca ks. Gustaw 
Nohel, emerytowany katecheta w Wiśle 
(Śląsk Cieszyński); 22 czerwca ks. Jó­
zef Okreiit, proboszcz w Miedźtiej (pow. 
pszczyński); 22 czerwca radca duchow­
ny ks. Wiktor Otręba, proboszcz w 
Świętochłowicach: 18 września lic.
theol. ks. Aleksander Serafin, katecheta 
przy gimnazjum państwowem w Lubliń­
cu; 22 czerwca ks. Jan Szczygłowskl,

22 lipca ks. Jan Warzecha, proboszcz w
Jaworzu (Śląsk Cieszyński).

45-letni jubileusz miejscowy
obchodzić bedzie 25 września kanonik 
honorowy, dziekan, radca duchowny 
ks. Ludwik Vogt, proboszcz w  ćw ik li-  
cach (pow. pszczyński).

35-Ietnl Jubileusz miejscowy
obchodzić będzie 5 lutego ks. Mateusz 
Travnicek, proboszcz w  Ogrodzonej 
(Śląsk Cieszyński).

30-Ietnl Jubileusz miejscowy
obchodzić będą: 3 listopada ks. Józef 
Zientek, proboszcz w Roźdzłeniu-Szo- 
pienicach (pow. katowicki); 14 kwie­
tnia dziekan honorowy ks. Ferdynand 
Schubert, proboszcz w Pruchnej (Śląsk 
Cieszyński).

25-letu! jubileusz miejscowy
obchodzić będzie 1 marca ks. Jar Kub*, 
proboszcz w Bronowie (Śląsk Cieszyń­
ski).

Humor.
Uczciwy.

— Ten lokaj, którego mi pan polecił,
nie odróżnia swoich od moich rzeczy...

— Ale to tylko w sprawach „rzeczo- 
wych“. natomiast w sprawach „pienięż­
nych" jest wypróbowanej uczciwości, — 
grosza nie weźmie!

Z rozmyślań kupca.
Dzisiaj to są takie czasy, i t  Co się 

zarobi na bankructwie, to się traci na 
dobrym interesie.

‘UStczd.fG.
Ciekawsze audycje tygodnia.

W  poniedziałek o  godz. 16,40 p. Aleksander  
fvar.ka w ygłos i  odczyt  p. t. „Co to jest def cyt  
budżetow y?" Prelekcja ta jest jedną z cyklu 
noszących miano — „Zagadnienia gospodarcze''
0  godz. 20 nadana bedzie w eso ła  I m elodyl'U  
operetka p. t. „N ow oczesna Ewa", popularnego 
kompozytora operetkow ego  J. Gilberta, autora 
niezapomnianej „Cnotliwej Zuzanny".

W e wtorek o godz 16,25 w y g ło sz o n y  zo­
stanie dla nauczycieli odczyt  p. t  „Zespołowa  
praca gron nauczycielskich" przez naczelnika  
Włodzimierza Gałeckiego. O godz. 16.40 w y ­
bitny przyrodnik dr. Michał Siedlecki, prof. U. 
J. w odczycie  p. t. „T w órcy  i n iszczycie le  lą­
dów" otnńwi św iat z w e r z ą t .  których szkielety  
mogą tw orzyć  skały,  oraz św iat  tych istot, 
które kruszą skały  morskie i odgrywaj* w 
przyrodzie wybitna role

W środę o godz. 16 40 in i  Wt. Koili* w  spo- 
*ób popularny zaznajomi audytorium radiowo  
„Jak z energii wodnej rzek powstałe  prąd eiek 
tryerny". Będzie to krótki przegląd historjl ora- 
c y  *ta polu w yzyskania  wodnej en-rgli .  O godz. 
17.40 p. Elżbieta Higuerowa, inspektor pracy, 
pmówi.  mechanizacje I racjonalizację przem y­
słu. iuko przy czy n y  rozrostu pracy kobiet, oraz 
j jrobki  kobiet w  w iększych  miastach Zachodu
1 w Police.

W czwartek o godz. 15.36 w  dziale  kohie.  
cym  mówić bedzie p. Marja Morzkow-.ka, u d ze -  
lając szeregu p i sk ty czn y ch  i pożytecznych  rad

w  dziedzinie „Djety w  chorobach przewodów  
pokarmowych".

W piątek o godz. 16.40 zabierze głos uczony  
profesor Aldukiewicz, który w yg łosi  odczyt  z 
cyklu , Wybitni fi lozofowie współcześni" — ,v t  
„John Locke, olc'ec liberalizmu". O godz. 19 30 
udzeli  radiosłuchaczom szeregu przykładów i 
płynących stąd racji w feljetome ,.Powodzeń.e  
w interesach" p. Kazimierz Jablowski.

W  sobotę o godz. 16,40 o. Otto Hademan rr.o 
wóć będzie w radio w odczycie  p . t. „Dawr.e 
ło w v “ o polowaniach w dawnych czasach, Kró 
r.vch akta przekazały nam wszelkiego rodzaju 
w y c zy n y  gwaltow nikńw  i kłusowm ków, będą­
cych w kolizji z petmemem sw ych  obow iązków  
Prelegent bow'em mówić będzie o po'owan ach 
nielegalnych. O godz 22.40 p. Irena Dehnrló- 
wna zastanowi się nad owym i,  zdawałoby ,'e. 
groteskowemi a wiele  wnźąeeml w życiu „Kio 
potami kawlarn'anemi". W w'eczornym  koncer­
cie muzyki lekk;e! o godz 20 lako solista w y .  
s»ąpl ulub'en’ec radmsłuehaczów M'eczystaw  
Fpog. W prograrme kilka now ych , dotychczas  
nieznanych piosenek ze sta łego repertuaru ar­
tysty .  Ork'estra P- R pod dyr Nawrota grać 
będzie w yłączn ic  utwory muzyki lekkiej.

Pierwsze radfo w ftolicy republiki 
chińskiej.

Przed kilku dniami otwarto w  Nankinie — 
stolicy rep„hliki chińskiej — pierwszą w  te.fl 
mieście silna radiostację nadawcza. Stacja, wv  
budowana przez techników zagranicznych, sta 
nowi w łasność  państwa, a k iern w u M w o  jej sp.) 
c zy w a  w  rękach T o w a rzy stw a  Radiofonii Chm 
skiej, które otrzym ało  koncesje na warunkach

specjalnych od chińskiego Ministerstwa Komu­
nikacji.

Radiostacja w  Nankinie pracuje tym czasem  
na t zw. fali doświadczalnej, długości średu es, 
z mocą 50 kilowatów, jest w ięc  zgórą o 100 kW  
słabsza od olbrzyma raszyńskiego „Polskiego  
Radia".

Po Szanghaju, stacja w  Nankinie jest  drugą 
cr do mocy i w yekw ipow ania  silną stacją chiń.  
ską. Językiem tej stacji jest przed ew szy s tk len  
chiński, obok którego używany ma być dość czę ­
sto język angielski,  a od czasu do czasu — ro­
syjski, ku pożytkowi licznych cudzoziemców-  
zamieszkujących w Chinach.

Mimo w ’elu jeszcze braków artystycznych  I 
organizacyjnych, radiofonia w Chinach c ieszy  
si.ę ogromnem powodzeniem. Niestety,  wonec  
ciągłych jeszcze niepokojów wewnętrznych  
wszelka ścisła s tatystyka przyrostu abonentów  
radiostacji chińskich, jest nieosiągalna.

Koncert europejski.
D w ie  wielk ie  atrakcje przygotowuje „Pol­

skie Radjo" radiosłuchaczom w dniu 13 stycznia.  
P ierw szą  z nich będzie transmisja z Filharmonii 
warszawskiej o godz 20.15 recitalu fortepiano  
w ego  znakomitego pianisty Artura Rubinsteina 
drugą — europejski koncert włoski,  trańsm to- 
wany przez w szys tk ie  rozgłośnie europejskie.  
W programie tego wieczoru znajdują się utwory  
czo ło w eg o  dziś kompozytora w łosk iego Riccar  
do Zandonai. Oprócz dziel symfonicznych us ły ­
szą radiosłuchacze czwarty  akt opery „I ca< &. 
lierl di Ekebu", w wykonaniu znakomitych śpie 
w a k ó w  Pią Tassinari. Giuseppe Taccani,  Mario 
Signorelli  i in. Orkiestrą dyryguje sam kompo­
zytor.

Głośniki w  muzeach.
Muzea angielskie w p row adziły  znamienną 

now ość: woźnych, oprowadzających 1 objaśnia­
jących publiczność zastąpiono —  głośnikami.  
Doskonały wykład, zw racający  uw agę na po­
szczególne  eksponaty, zostaję  utrwalony na pły­
tach, które automatycznie  puszczane *ą c o  pe­
wien czas. Każda sala ma płyty,  nastawione do 
sw ych  okazów, a doskonały głośnik, s łyszany  
w  każdym punkcie, usuwa potrzebę skupiania 
sie zw iedzających  w  jednem miejscu I zabez­
piecza od błędnych nieraz, a z w y k le  niezbyt 
dokładnych objaśnień woźnych.

Ciasnota w eterze.
P om iędzy  Mediolanem, a rozgłośnią P o s te

Parlsien wynikł  ostry  spór o fale. Mediolan 
twierdzi,  że  stacja paryska przeszkadza w  lego  
c zys tym  odbiorze. P aryż  zaproponował,  aby  
rozgłośnia mediolańska powróciła  do dawnej 
fali, zajętej obecnie erzez  Florencje. W ło ch y  
jednak nie mogą się zgodzić  na tę propozycję,  
ze względu na to, że  muszą utrzymać w  m ocy  
przeprowadzony niedawno w ew n ętrzn y  podział  
fal.

Podatek radiowy w e Francji.
Francja należy do bardzo nielicznych krajów,  

których o byw ate le  nie płaca żadnych opłat ra­
diowych.  Ostatnio w szak że  do parlamentu fran­
cuskiego wpłynął projekt budżetu na rok 1933, 
w któ iy m  przewidziane jest pobieranie podatku 
radjoweso Podatek ten ma dać skarbowi do­
chód w w ysokośc i  około 43 miljonów franków  
rocznie-



Prooram radiowy.
Wtorek, 10 stycznia 1933 r.

Katowice. Qodzina 11,40 Codzienny przegląd 
prasy polskiej. 11,50 Komunikat meteorolo­
giczny. 11,58 Sygnał czasu oraz hejnał z Kra­
kowa. 12,10 Koncert z płyt gramofonowych.
13.15 Komunikat gospodarczy. 13,20 Komuni­
kat meteorologiczny. 15,10 Komunikat Pań­
stwowego Instytutu Eksportowego. 15,15 Ko­
munikat gospodarczy. 15,25 Chwilka lotnicza 
i przeciwgazowa. 15,30 Komunikat Państw o­
wego Urzędu Wychowania Fizycznego. 15.35 
„W śród książek" — przegl. najnowsz. wyd. 
15,50 Bajeczki cioci Heli dla dzieci. 16.05 In­
termezzo muzyczne. 16,25 „Zespołowa praca 
gron nauczycielskich". 16,40 „Tw órcy i nisz­
czyciele lądów". 17,00 Popołudniowy koncert 
symfoniczny. 18,00 Muzyka lekka. 19,00 Dr 
Olga Ręgorowiczowa: „W ierchy" Rocznik X 
za rok 1932 (Organ Polsk. Tow. Tatrzańsk.)
19.15 Rozmaitości. 19,25 Komunikaty sportowe
19.30 Feijeton muzyczny. 19,45 Prasowy di,en 
nik radjowy. 20,00 Koncert popularny. W pro­
gramie muzyka włoska. 21,UO Wiadomości 
sportowe. W  przerwie dodatek do prasowe­
go dziennika radiowego. 21,00 Kwadrans li­
teracki. 22,15 Muzyka taneczna z kawiarni 
,A storia". 22,55 Komunikat meteorologiczny. 
23,00—24,00 Muzyka taneczna.

W roclaw, Gliwice. 6,15: gimnastyka. 6,35: kon­
cert. 11,15: komunikaty. 12,15: odczyt rolni­
czy. 13,05 1 14,05: płyty. 13,45: komunikaty 
14,45: rozmaitości. 15,10: komunikaty. 15,40 
program dla dzieci. 16,10: pieśni. 16,40: kon­
c e r t  17,30: odczyty. 19,30: płyty. 20,00 
koncert. 21,00: komunikaty. 21,10: słucho­

wisko. 22,10: komunikaty. 22,30: polityczny 
przegląd prasowy. 22,55: pogadanka teau a l 
na. 23,10: płyty. 23,25: muzyka taneczna

Morawska Ostrawa. 6,15: gimnastyka i rozmai 
tości. 9,15: muzyka wiejska. 10,10: nlem ecki 
poranek szkolny. 12,45: płyty i komunikaty 
12,30: koncert 13,30: transmisje z Pragi
15,55: giełda. 16,00: odczyt. 16,10: koncert. 
17,20: lekcje czeskiego i niemieckiego. 17,50: 
esperanto. 18,00: odczyty. 18,25: audycja 
niemiecka. 19,00: prasa. 19,15: odczyt. 19 20: 
muzyka wiejska. 20,00: koncert symfonicz­
ny. 22,00: komunikaty. 22,15: muzyka cy­
gańska.

środa, 11 stycznia 1933 r.
Katowice. Godzina 11,40 Codzienny przegląd 
prasy polskiej. 11,50 Komunikat meteorolo­
giczny. 11,58 Sygnał czasu oraz hejnał z Kra­
kowa. 12,10 Koncert z płyt gramofonowych
13.15 Komunikat gospodarczy. 13,20 Komuni­
kat meteorologiczny. 15,10 Komunikat Pań 
stwowego Instytutu Eksportowego. 15,15 Ko­
munikat gospodarczy. 15,25 Intermezzo mu 
zyczne. 15,35 „Szopka w krajach misyjnych' 
opowiadanie dla dzieci. 15,47 Intermezzo mu 
zyczne. 16,25 „Nasi czworonożni przyjaciele* 
16,40 „Jak z energji wodnej rzek powstaje 
prąd elektryczny". 17,00 Audycja muzyczna z 
płyt gramofonowych p. t. „Boże Narodzenie 
w  Anglji i Francji". 17,40 .P łace kobiet, a nla- 
ce mężczyzn". 18,00 Muzyka lekka. 19,00 „Ro­
ślinność epoki węglowej". 19,20 Rozmaitości
19.30 Feijeton literacki. 19,45 Prasow y dz en 
nik radjowy. 20,00 Muzyka lekka. 20 55 W ia­
domości sportowe. 21,00 Dodatek do praso­
wego dziennika radiowego. 21,05 Recital for 
tepianowy Henryka Sztompki. 22,00 „Na w,d- 
nokręgu". 22,20 Muzyka taneczna (płyty) 
22,55 Komunikat meteorolog. 23,00 Skrzynka 
pocztowa w języku francuskim.

Wrocław, Gliwice. 16,15: gimnastyka. 6,35- kon­
cert. 8.15: gimnastyka dla kobiet. 11,15 ko­
munikaty. 11,30: odczyt rolniczy. 11,50: kon­
cert. 13,05 ł 14.05: płyty. 13,45: komunikaty. 
14,45: rozm aitości 15,10: komunikaty. 15.30- 
audycja dla rodziców. 16,00: utwory forte­
pianowe. 16,30: odczyty. 18,00: koncert 19.05 
odczyt. 19,35: koncert. 20.40: utwory sakso­
fonowe. 21,00: komunikaty. 21,20: wyiątki 
z operetki „Cnotliwa Zuzanna" G iberta.

Morawska Ostrawa. 6,15: gimnastyka i rozmai 
tości. 10,00: muzyka wojskowa. 11,00: płyty 
i komunikaty. 12,30: koncert. 13,30: trtnsm i 
sje z Pragi. 16,10: koncert. 1710: teatr ma 
rjonetek. 18,05 odczyt. 18,15: audycja robot 
nicza. 18,25: muzyka dęta. 19,00: prasa
19,05: Odczyt 19,20: słuchowisko. 19.40:
„Dawniej a dziś" — rewja operetkowa. 21,00 
koncert. 21,30: słuchowisko. 22.00: komuni­
katy.

1S P O R T
Niedzielne m ecze piłkarskie.

Z cyklu gier o puhar „Expressu" rozegrano 
wczoraj sześć spotkań. Przyniosły one sporo 
sensacyj. Mianowicie triumfator nad mistrzem 
Śląska Opolskiego „Vorwartsem" — A. K. S. 
z K ról Huty przegrał w Dębie I. F. C. zadowo­
lić musiał się uzyskaniem remisu w spotkaniu 
z ,,07“ Siemianowice, wreszcie „06“ Katowice 
uległ KS. Chorzów.

Inne wyniki były naogół spodziewane. 
Tabela rozgrywek o tenże puhar po drugim 

dniu rozgrywek przedstawia się następująco:

Repertuar k inoteatrów  w K atow icach
Clno Capitol: „Syn mimowoli" z Albertem 

Prejenem.
Kino Casino: „Rome Express" — Conrad

Veidt, Esther Ralston.
Kino Colosseum: „Dr. Jeekyll i Mr. Hyde"

Fr. March. M. Hopkins.
Kino Palace: „Skończona pieśń" — Liana

Hald.
Kino Rialto: Najwspanialszy film doby

współczesnej „Congorilla".
Kino Union: „Księżna Łowicka" z Malicką..

Repertuar k inoteatrów  w Krół. Hucie
Kino Apollo: I. Arcyciekawy film podczas 

jyojny światowej „Pod fałszywą flagą". II. Wzru 
szający dramat miłości: „Kobiety za kratami

Kino Roxy: I. Piękny dram at rosyjski , Od 
kupienie", według powieści I.. Tołstoja. II 1 om 
Mix — Stalowa dłoń. Nadto na scenie osobisty 
występ Trio Milis.

I Przed ciekaw ym  m eczem  bokserskim  
w  Rybniku.

Dowiadujemy się, że ruchliwa sekcja bok­
serska przy tow. gimn. „Sokół" w Rybniku ro­
zegra w niedzielę dnia 15 stycznia br., w sali 
hotelu „Świerklaniec" mecz bokserski z silną 
drużyną czeską „Unją“ z Morawskiej Ostrawy. 
Początek meczu o godz. 5 po południu.. Sokoli 
rybniccy z wszystkich dotąd licznie odbytych

gier
1) K. S. Dąb 2
2) I. F. C, 2
3) Słowian 2
4) Orzeł '  2
5) „07“ Siemianowice 2
6) Śląsk 1
7) Czarni 2
8) K. S. Chorzów 2
9) A. K. S 1

10) „06“ Katowice 2
11) Pogoń Nowy Bytom 2
12) Wawel 2

Stosunek 
bram. pkt. 

7:3
10:6
8:7
4:3
3:2
5:0
4:3
8:7
0:3
2:5
3:9
6:12

K. S. Dab — A. K. S. 3:0 (2:0).
Orzeł — Słowian. 2:2 (0:0).
„07“ -  I. F. C. 1:1 (1:1).

Śląsk — Pogoń Nowy Bytom. 5:0 (2:0).
KS. Chorzów — 06 Katowice. 3:1 (2:1). 
W awel — Czarni Chropaczów. 1:3 (1:1).

*  *  *

Poza rozgrywkami o puhar „Expressu" od­
był się cały szereg meczów towarzyskich, któ­
rych wyniki są następujące.

Policyjny KS. — Ruch 3:1 (1:1)
Pogoń — Pocztowe PW. 3:2 (3:1)

T. S. 20 — Diana 2:1 (1:1)
Śląsk — Silesia Łagiewniki 5:1 (3:0)

Iskra — Jedność Siemianowice 6:1 (2:0) 
Orkan — KS. Brzeziny Śł. 2:3 (1:0) 

W yzwolenie — Fortuna Brzozowlce 5:2 (3:1) 
Haller — Brynica Kamień 4:0 (2:0)

SMP. — Naprzód Katowice 3:2 (0:2)
KS. Słupna — Powstaniec Brzezinka 4:2 (2:0)

TEATS I SZTUKA.
Z Śląskie] Szkoły M uzyczne] 

w  Katowicach.
Dyrekcja Śląskiej Szkoły Muzycznej w Ka­

towicach podaje, że dla nowowstępujących u- 
czniów rozpoczęła już przyjfnować zapisy na 
II półrocze, które trw ać będą do 10 lutego br. 
do klas: teorji, harmonji (niższej i wyższej),
kontrapunktu, kompozycji, instrumentiacji, śpie­
wu solowego (studia partyj operowych), orga­
nu (wraz z chorałem gregoriańskim, rytuałem 
i ceremoniałem parafialnym), fortepianu, skrzy­
piec, altówki, wiolonczeli, kontrabasu, instru­
mentów dętych, (orkiestrowych), perkusji, ka-rynmccy z uoiąu muu-c ouuyiycu ment<5w dętych, (orkiestrowych), perkusji. ka-

meczów wyszli często zwycięsko, a w  najgor- pelmistrzowskiej (dyrygentów), solfeżu (nauki
szym razie remisowali. Przegranego meczu je- . ... . ...------- > —.—.u: i
szcze nie mieli Spodziewać się należy, że w
spotkaniu z „Unją" czeską również dołożą 
wszystkich sił, by z niego wyjść honorowo. 
Tow. gimn. „Sokół" stara się ponadto pozyskać 
na ten dzień zawodnika w wadze ciężkiej, któ­
ry walczyć ma z Czechem w tej samej wadze 
W każdym razie czeka Rybnik nielada sensacja 
sportowa.

S. M. P. Panewnłk — S. M. P . Promień  
K ończyce. 9:2 (4:1).

Powyższe spotkanie nie przedstawiało ża­
dnej wartości, gdyż Kończyce ustępowały bez­
sprzecznie Panewtiikom. Drużyna Panewnika 
stale przeważa i mogła uzyskać cyfrowo jeszcze 
większe zwycięstwo, gdyby nie nonszalancka 
gra całej drużyny. W drużynie Kończyc za­
dowolił jedynie prawoskrzydłnwy, z którego 
podań uzyskano 2 brąmki D'a Panewnik strzel­
cami byli Turczyński 5 Biegański 2, Wicher i 
Orzechowski po 1. Sędzia zadowolił, mając je­
dnak słabe momenty.

Ponow ne zaproszenie Kusoclńsklego 
do Pol. Ameryki.

W  sobotę nadeszło do polskiego Związku lek­
koatletycznego zaproszenie od argentyńskiego 
Zw. lekkoatletycznego przesłane za pośrednic­
twem znanego managera Sterlinga, dla Kusociń- 
skiego, na start w kilku wielkich zawodach mię­
dzynarodowych w Pułudn. Ameryce w począt­
kach marca. Sterling który jest jednocześnie 

j opiekunem Maratończyka, Zabali, donosi, że na 
zawody te otrzymali m. in. zaproszenie Metcal­
fe (USA), Carr (USA), Hi'l (USA), Bausch 
(USA), Jonath (Niemcy) i Ceccali (Wiochy). 
Jak się jednak dowiadujemy, Kusociński przy­
puszczalnie z zaproszenia nie będzie mógł sko 
rzystać.

Cdpowedzi redakcji.
K. E. Czerwionka. Grafologja oraz inne po­

dobne eksperymenty nie są zgodne z nauką ko­
ścioła katolickiego i dlatego nie możemy ich 
polecać.

J. T. Czułów. Podstawę do oznaczenia w y­
sokości komornego stanowi komorne, płacone w 
dniu 1 lipca 1914. Wysokość tego komornika 
winien udowodnić właściciel dprnu czyli gospo­
darz.

D. W. Rybnik. Najlepiej zwrócić się do Ma­
gistratu i tam sprawę przedstawić. Naszem zda­
niem, gospodarz nie miał prawa odcinać światła 
W najgorszym razie tylko radzimy oddać spra­
wę tęgem u adwokatowi.

G. F. Siemianowice. Aby otrzymać rentę z 
kart kwitowych trzeba mieć wlepionych przy­
najmniej 200 znaczków przymusowego ubezpte 
czenia, zartreniając co 2 lata starą kartę na no­
wą aż do ukońceznia 60 roku życia lub do przy­
znania przez lekarza niezdolności do zarobko­
wania na 667a%. W każdej karcie kwitowej po­
winno być wlepionych przynajmniej 20 znacz­
ków Ponieważ Pan nie postąpił tak, jak wyżej 
wspomnieliśmy, to utracił Pan prawo do renty.

M. G. Piekary Wielkie. Nie zgadza się z pra­
wdą, o co Panu chodzi. Obniżka zależy od u 
chwały sejmu śląskiego.

H. P. Pawonków. Należy zażądać z banku, 
w  którym pożyczka została zrealizowana, po- 
świadc*en!a zrealizowania pożyczki. Po odbio­
rze tego zaświadczenia trzeba napisać prośbę o 
zmianę pożyczki na konwersyjną do Urzędu P„- 
życzek Państwowych w W arszawie, ul. Ry­
marska 9. a do tej prośby załączyć wspomniane 
poświadczenie. Pożyczkę konwersyjną można 
sprzedać.

P. W. M. z Rybnika. Śląski Instytut Techni­
czny w Katowicach przy ul Krasińskiego poio-

czytania nut głosem), historii muzyki 1 rytmiki 
muzyczno-plastycznej.

Wpisowe jednorazowo zł 5,—. Dla dzieci 
urzędników znaczne ulgi w opłacie. Uczniowie 
korzystają ze zniżek taryfowych P. K. P. 75%. 
Zapisy przyjmuje sekretariat szkoły przy ulicy 
Szopena 16 (parter), telefon 136 od godz. 10 do 
13 1 15 do 19 codziennie prócz św ią t 

*
TEATR POLSKI W KATOWICACH.

Przeds awlenle popularne.
We wtorek 10 stycznia o godz. 20 przedsta­

wienie popu'arne po cenach najniższych „Made­
moiselle".

„Panna Flute".
W  środę, 11- bm. o godzinie 20 premiera ko-

medji w 4 aktach (5 odsłonach) spółki autor­
skiej Berra i Verneui'la pt. „Panna Plute". Ko­
medią ta iest nowością repertuarów  zagranicz­
nych. Oprócz niezrównanej im erpretatorki roli 
tytułowej p. Biesiadeckiej, komedie grają p. p. 
Grzębska, Jakubowska, Marwicz Rozwadow­
ska. Arnoldt, Bryliński, Brandt, Czerwiński. 
Domański Godlewski, Karasiński. Mikołajewski, 
Wasilewski Zbyszewski. Reżyseruje z zapa­
łem konesera p Biesiadeoki. •

W przygotowaniu również „Kupiec W enec­
ki" oraz komedia „Pod przymusowym zarzą­
dem".

R E P E R T U A R :
Wtorek, dnia 10 bm.: „Mademoiselle" przed­

stawienie popularne o godz. 20.
Środa dnia .1. bm.: .P anna Flute" premiera 

o godzinie 20.
REPERTUAR NA PROWINCJI:

Poniedziałek dnia 9 stycznia: „Gdv się
Chrystus rodzi" Król. Hula o godzinie 19.30.

Czwartek, dnia 12. bm.: „Noc Sylwestrowa** 
Rybnik o godzinie 19.30.

1921 roku równają się podług 100% przeracho- 
wania 33, 12 zł.

R. K. K- 2.000 rubli z czerwca 1920 roku 
równają się 154 zł, koron austriackich 66 zł, ma 
rek niemieckich 182 zł, marek polskich 64 zł 

D. K. Radzionków. 100.000 marek niemiec­
kich z stycznia 1923 roku równają się 62,50 zł 
a marek polskich 50 zł.

R. C. K. Rofca. Jeden milion marek polskich 
z kwietnia 1924 roku równają się 0,56 zł, a je 
den miljon marek niemieckich nie mają żadnej 
wartości.

P. W. W ygcrzele. Ponieważ zapłata została 
przyjęta becz zastrzeżenia, nadpłaty z powodu 
spadku wartości pieniądza, to obecnie nie mo­
żna żadać nadpłaty.

J. K. Wielkie Kończyce. Należy się zgłosić 
pod adresem: Katowice, ul. LLgomu 36 III. P., 
mieszkanie 8.

Weksel T. B. L. 1. Na każdym wekslu mu­
si być podana kwota, a nadto weksel mnisi być 
podpisany. 2. W ystaw ca także p r i  granicami 
kraju musi wykupić wystawiony i podpisany 
przez siebie weksel. 3. Zależy od,umowy, za­
wartej pomiędzy dłużnikiem a wierzycielem 
leżeli umowy takiej niema, wierzyciel może 
puścić wekse1' w obieg każdego czasu.

NO. 101. Ponieważ nie zostały zapłacone u- 
znaniówki do knapszaftu niemieckiego za czas 
cd roku 1917 wszelkie prawa do tego knap­
szaftu ustały i nie można domagać się renty.

Krzyżkowice 100. Nie całkiem zgadza się z 
prawda, co referent mówił na zebraniu orgaru- 
zacyjnem. Jeżeli członek Przysposobienia Woj­
skowego ma jeden stopień, to tylko w tym roku 
zostan ie  zwolniony od podarku wojskowego, w 
którym odbył przynajmniej 6 - miesięczne ćwi­
czenie w Przysposobieniu Wojskowem. Innego 
zwolnienia niema.

Skrzyszów. S. J. 73. Od uznania niezdolno­
ści do zarobkowania przynajmniej na 50 proc. 
przez lekarza, zależy renta ze Spółki Bracki-'), 
przyczem inwalidów' wypadkowych, pobierają-

W ydawnictwo: Katolika Polskiego Górnoślą­
zaku. Gońca śląskiego. Katolika Śląskiego ł 
Gwiazdki Sląskiei. -  Zi> •■edakcie odpowiada: 
Franciszek Godula. Król. Huta. — Nakiiderr.: 
Zjednoczone W ydawnictwo Gazet. Spółka z ogr. 
odo.. Katowice, ul św Stanisława 4 teł. 14—14 

Drukiem Drukarnia Śląska Ś ka ł  ogr. odo.
Katowice Batorego 2 — teł 8-78.

Chemika D-ra Fianzosa, jedyny radykał 
ny i wyptóbowany środek (nacieranie) 

przeciw

3EUMATYZHOW I
kluc u z powodu przeziębienia, postrza­
łowi, ischiasowi itp. wszędzie do nabycia. 
WyrAb I siewna sprzedał
APTEKA MIKOLAS CHA

Lwów, Kopernika 1.

. Ot  e  p o s d a y  |  |  rtozne
Poszukiwana starsza 
posługa. Katowice. Wo 
iewód/ka 17 m. 3.

bufetowa na
i

Panna
własny rachonek 
dziewczyna do kuchni, 
umiejąca trochę goto­
wać, może się zgłosić. 
Y ice. pl. Miarki, 
rest. Dluigajczyk.
Dziewczyna ponad 17 
lat do nauki u rzeźni- 
ka, po potoku i nietn.. 
z prowincji może się 
zgłosić. Siemianowice. 
’7  aZy 13 August Stań 
ko. ___________

Ru/pows/ecln.ialete 
naszą gazetę!___

*i i v . u o i . . o » . v f t o  '  y r z y v / s c i u  n u w a u u u w  w ^ i / n u o w . j v . . ,  -----------

zumiewa się obecnie z Cechem Malarzy w , cych 50 proc. renty wypadkowej uznaje Społ- 
sprawie urządzenia kursów fachowych. Od ito-J ka Bracka za niezdolnych do pracy. — 2. U- 
ści zgłoszeń zależy czy i kiedy rozpocznie s‘ę stawa obowiązuje tylko od 1925 roku. Jeżeli

  . . .  . . 1  t. . 1   1. . i - J /i«<n 4 a n! a ncsc ionakurs odnośny. Prawdopodobnie stanie się to w 
lutym i marcu Należy więc zaraz się zg łosć 
listownie do Cechu malarzy śląskich, którego 
przewodniczącym iest p. Karol Kempiński w Ka­
towicach przy ul. Drzymały 13.

K- S. Wesoła. 20.000 rubli z sierpnia 1921 r. 
równają się 100 zł. marek polskich 50 zł, marek 
nienreckich 1,820 zi. .

F. P. Jankowice Numery nąm podane nie 
zostały wylosowane ani premiowane.

Z. B. Grzegów L- Należy zwrócić się do Ban­
ku Z emskiego w Katowicach, Rynek 12 z zapy­
taniem, kiedy oraz jaką kwotę wypłaci za zło­
żony Dieniadz. 4.800 marek polskich

bezrobotny wykaże urzędowo, że nie posiada 
żadnego majątku, to przez czas trwania bezro­
bocia nie utraci prawa do renty Inwalidzkiej, 
chociaż nie lepi znaczków przepisowych do 
kant kwitowych.

Skrzyszów 100. Sprawę bezrobotnych regu­
luje ustawa. W obec tego tworzenie związków 
i stowarzyszeń bezrobotnych nie jest wskazane 

Nleboczowy K. Na miesiąc grudzień przeka­
zaliśmy 5 egz. , Katolika Śląskiego".

Związek byłych uczniów szkół średnich na 
Wielkie Piekary. Uwiadomienie o wainem ze­
braniu odebraliśmy w czwartek rano (5. 1.) po 
wydrukowaniu gazet na dzień 6 bm. W przy-

Poko e
3 pokojowe mieszkanie
z ogrodem na 1 piętrze 
do wynajęcia. Katowi- 
cc-Brynów. Brynow-
ska 8'>.______
2 pokoje umeblowane 
z używalnością lazien 
ki i kuchni potrzebne 
od 1. II. 33 dla malżcń 
stwa z 2 dzieci. Zgło­
szenia do administracji 
p.id „2 pckoje".

Przy dwurazowem za­
mówieniu drobnego 0-
gtoszm ia o niezmienio. 
nv.u teikśoie bezpośre­
dnio w naszej admini­
stracji, umieszczamy to 
samo ogłoszenie bezpła 
tnie po raz trzeci. Z 
tei u’gi mogą korzystać 
tyliko osoby prywatne.

n a u i t a

Dyrekcja Śląskiej Szko 
jy Muzycznej w Kato­
wicach ul. Szopena 16 
przyjmuje zapisy ucz­
niów na II półrocze (do 
10 lutego) do wszyst­
kich działów muzyki. 
D1a dzieci urzędników
an ne ulgi w opłacie.
Uczniowie korzystają 1 
ulg taryfowych kolejo­
wych 75 prod.

|  j p r z e a d i e 3

Malv wydaiek a wiel­
ka korzyść stanowi 
drobne ogłoszenie w

Motocykl 250 ccm „Ex­
celsior" gotowy do ja­
zdy tanio do sprzeda­
nia. Mysłowice, Po* 
wstańców 21. Bański.

Dobry magiel do sprz®
dania. Informacje: Mała 
Dąbrówka, Hallera 32,


